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Trwają przygotowania do obchodów
49 rocznicy Rewolucji Październikowej ,

Rok X Nr 42 (515) Kraków, 22 X - 28 X 1966 r. Cena 50 gr

Zbliżają się coraz bardziej 
terminy obchodów 49 ro­
cznicy Rewolucji Paź­

dziernikowej* to też w naszej 
hucie trwają przygotowania 
do ich rozpoczęcia. Do soboty, 
tj. do dziś, sporządzono ter­
minarze spotkań, prelekcji 1 
imprez, organizowanych przez 
TPPR w hucie, pod kie-

runkiem jego Zarządu Fa­
brycznego. Również Zakłado­
wy Dom Kultury przygoto­
wuje bogaty program okolicz­
nościowy, z którym wystąpią 
jego zespoły w czasie spotkań 
i wieczornic. Wszystkie te 
imprezy odbędą się w Klubie 
Przyjaźni na os. Szkolnym oraz 
w kawiarni Demu Kultury 
przy ul. Majakowskiego 2.

Szczególnie ożywiony bę-

Konsulatu ZSRR w Krakowie; 
oraz z ekspertami 'radziecki­
mi przebywającymi w Nowej' 
Ilucie. ’

Warto podać, iż tegoroczne 
uroczystości rocznicowe sta­
nowić będą wstęp do wiel­
kich, całorocznych obchodów 
50 rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej w r. 1967. Za- 
czną się one już z początkiem

Dla uczczenia Fabrycznej Konferencji PZPR
— nowe zobowiązania hutników

Oto grupa przodujących pracowników Wielkich Pleców, którzy wraz z całą załogą 
wydziału pomyślnie realizują przędkonferencyjne zobowiązanie — skrócenia planu paź­
dziernikowego. Przeds(awiamy: Kazimierza Kowa'a, Micha'a Rypakowskiego, Jozefa Za. 
taca Józefa Kuchnę. Stanisława Dryję. Maria"» Drożdiaka, Teodora Gądka, Mariana 
Dzięgę. Antoniego Kołodzieja i Stanisława Krzynówka. r°«-: J- podlecki

Z narady czterech prezydiów ZMS

• Praca komisji problemowych
• Rozwój organizacji
Z INICJATYWY ZARZĄDU 

WOJEWÓDZKIEGO ZMS 
w Krakowie odbywają się 

rejonowe posiedzenia prezy­
diów Zarządów ZMS. Tema­
tem tych spotkań aktywu jest 
wymiana doświadczeń w 
dwóch niesłychanie ważnych 
dla organizacji zagadnieniach: 
pracy komisji problemowych i 
rozwoju szeregów ZMS-kich. 
Jedno z takich zebrań odbyło 
się ostatnio w HiL. a gośćmi 
Zarządu Fabrycznego ZMS 
były prezydia: ZD ZMS w No­
wej Hucie, ZD ZMS — Grze­
górzki, ZD ZMS — Podgórze. 
Na spotkanie przybyli m. in. 
kierownik Wydz. Organiza­
cyjnego ZW ZMS tow. S. 
MARCINKOWSKI i kierow­
nik Wydziału Młodzieży Ro­
botniczej ZW ZMS tow. W. 
SZLAG. Poszczególnym dele­
gacjom przewodniczyli: ZD 
ZMS w Nowej Hucie tow. A. 
OSUCHOWSKI. ZD — Podgó­
rze tow. DĄBROWSKI. ZD — 
Grzegórzki tow. Z. KOPACZ. 
Naradę prowadził — jej go­
spodarz, przewodniczący ZF 
ZMS w hucie tow. A. PESZ- 
KO.

Czy inicjatywa wymiany 
doświadczeń spełniła — przy­
najmniej w „wydaniu’’ hut­
niczym — swą rolę? Niestety 
nie można jednoznacznie od­
powiedzieć na to pytanie. Nie 
obyło się bowiem bez kontro­
wersji i bez kwestionowania 
celowości tego rodzaju narad. 
Tymczasem sprawa jest, przy­
najmniej moim zdaniem, zu­
pełnie prosta i nie trzeba by­
ło tracić na nią tyle bezpro­
duktywnego czasu. Niewątpli­
wie lepiej i korzystniej było­
by rozmawiać o pracy komi­
sji problemowych w innym 
gronie. Mianowicie wśród kie­
rowników. czy członków jed­
nego określonego pionu ko­
misji, np. komisji d/s budów-. 
nictwa. Nic jednak nie stoi 
na przeszkodzie, aby — z po­

żytkiem dla pracy organiza­
cji — przedyskutować pracę 
wszystkich komisji. Członkom 
prezydiów ZMS może to 
wyjść tylko na korzyść.

Szkoda więc było czasu na 
utarczki i na filozoficzne roz­
ważania, czy narada ma sens, 
czy nie. Kto chcial z niej coś 
dla siebie wynieść, na pewno 
mógł skorzystać. A doświad­
czenia były na ogół cieka­
we, przydatne i dla innych 
organizacji zza dzielnicowej 
„miedzy”. Myślę, że szczegól­
nie istotnym momentem była 
tu sprawa ■ np. . doboru 
członków poszczególnych ko­
misji. Czy dobierać z tzw. klu­
cza, spośród członków ple­
num? Czy kierować się przy 
doborze po prostu zaintereso­
waniami i dobrymi chęciami? 
Nie trzeba! chyba dodawać, że 
to drugie Wyjście jest znacz­
nie lepsze, gwarantuje bo­
wiem końcowy rezultat tj. 
powodzenie w pracy.

Wiele mówiono też o stylu 
pracy poszczególnych komi­
sji. o odpowiedzialności za ich 
aktywność i inspiratorską ro­
lę ze strony przydzielanych 
komisjom ..opiekunów”, któ­
rymi z reguły są członkowie 
prezydium Zarządu ZMS. 
Akcentowano konieczność o- 
kresowego rozliczania komisji 
za konkretne wyniki ich pracy.

A teraz bardzo istotne i 
chyba niemniej ciekawe dla 
naszych Czytelników pytanie: 
jak na tle innych przedsta­
wiających swą pracę komi­
sji wypad! Zarząd Fabry?znv 
ZMS huty? Otóż bez żadnej 
przesady można stwierdzić, ze 
wypadł świetnie. Praca komi­
sji jest u nas bardzo dob-ze 
zorganizowana (i kontrolowa­
na na bieżąco). Działalność 
przebiega na podstawie pla­
nów pracy, nie ma więc im­
prowizacji, żywiołowości, przy 
padkowości. Komisje proble-

mowe mają niemały dorobek 
w pracy. Odnosi sie to m. in. 
do takich zespołów, jak ds. 
kształcenia ideowego, ds. ini­
cjatyw produkcyjnych, ds. ho­
teli hutniczych. Komisje speł­
niają u nas swą inspirator- 
ską rolę, torują drogę pracy 
ZMS-u w hucie.

W dyskusji podkreślono 
mocno jedną sprawę: dobrze, 

(Dokończenie na str. 2)

i keja zobowiązań, podej- 
/\ mowanych dla uczcze­

nia fabrycznej konferen­
cji sprawozdawczo - wybor­
czej przybiera na sile. Pisa­
liśmy już o realizacji cennych 
zobowiązań — zapowiadają­
cych . zwiększenie produkcji, 
przedterminowe wykonanie 
planów — Wydziału Wlewnic. 
Stalowni Kónwertorowo-Tle- 
nowej. Aglomerowni, Wiel­
kich Pieców.

Dołącza do nich również 
Wydział Mechaniczno-Kons- 
trukcyjny, który zdeklarował 
się wykonać październikowy 
plan prawie na trzy dni przed 
terminem: 29 października
rano.

Pracują nad wykonaniem 
swego zobowiązania murarze 
remontów gorących K-2 Za­
kładu Koksochemicznego. Bry­
gady murarskie Jerzego 
Chrapki. Stanisława Chmie­
lowe». Władysława Nawrota, 
kierowane przez mistrza Ste­
fana Wymazałę i kierownika 
zespołu ińż. Mieczysława 
Araszkiewicza. Zespół ten po­
stanowił bowiem dla uczcze­
nia fabrycznej konferen­
cji sprawozdawczo-wyborczej 
PZPR skrócić o 5 dni plano­
wany czas remontu wymu- 
rówki pieców koksowniczych 
nr 205, 206 i 207.

Jak to wynika z nadesła­
nego nam meldunku, zobo­
wiązania załogi Hutniczego 
Przedsiębiorstwa Remonto­
wego przedstawiają wartość 
ponad 4,5 min złotych. W su­
mie tej najpoważniejszą po­
zycję stanowi wartość pro­
dukcji — głównie stali — u- 
zyskanęj dodatkowo dzięki 
przyspieszeniu remontów u- 
rządzeń.

Podstawowe zobowiązanie 
haperowców zostało już wy­
konane. Brygada martenow- 
ska wydziału remontów pie­
ców, kierowana przez Zbi­
gniewa Strzeleckiego skróciła 
o 37,2 godz. czas remontu pie­
ca martenowskiego nr 4, co — 
jak czytamy w meldunku — 
umożliwiło wyprodukowanie 
przez Stalownię Martenow- 
ską dodatkowo 1320 ton stali.-

Wydział remontów bu­
dowlanych HPR postano­
wił w ramach zobowiązań

(Dalszy ciąg na str. 2)

dzie wkrótce Klub TPPR, 
gdyż m. in. odbędzie się w 
nim z początkiem listopada 
spotkanie aktywu hutniczego 
i dzielnicy z przedstawicielem

roku przyszłego i obejmą sze­
reg atrakcyjnych imprez dla 
załogi hutniczej, jak zgaduj- 
zgadule. spotkania, konkursy, 
festiwale i wycieczki. ik.

□ □ □□ □ □ □
□□ □ □□ □ □□ □□
□ □ □ □□
□ □□□ □ □ □□
□ □□ □□ □□ □□□

□ □ □

W październikowym słońcu

PRZYJEMNE 
SĄ SPACERY 
W WYJĄTKO­
WO W TYM 
ROKU CIEPŁE 
PAŹDZIERNI­
KOWE DNI.

Fot.

J. BROŻEK

□ □ c□□□□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □

Podziękowanie KD MO

Dziękujemy najserdeczniej wszystkim przedsiębior­
stwom, instytucjom, szkołom, przedszkolom, jed­
nostkom wojskowym, organizacjom społeczno-poli­

tycznym i osobom pry walnym, które złożyły nam ży­
czenia w związku z 22 rocznicą powstania Milicji Oby­
watelskiej i Służby Bezpieczeństwa.

KOMENDA DZIELNICOWA 
MILICJI OBYWATELSKIEJ 

w Nowej Hucie

Z okazji zbliżającej się Konferencji Sprawozdawczo-Wyborczej KF PZPR, w wielu wydzia’aeh huty przygotowane 
zostały okolicznościowe deko racje, plansze, wykresy. Na zdjęciu ciekawie opracowany wykres, obrazujący wzrost 
szeregów partyjnych oraz wzrost produkcji Zakładu Koksochemicznego. Wykres ten um ieszczony został przed wej­

ściem do KF partii w hucie. Fot.: St. Gawliński



GŁOS NOWEJ HUTY

Nowe zobowiązania
(Dokończenie ze str. 1) 

przeprowadzić dodatkowo re­
monty w zakresie robót bu­
dowlanych, torowych i ma­
larskich o łącznej wartości 
przerobowej 500 tys. złotych.

O 22 godziny zdeklarowała 
się skrócić czas remontu pie­
ców w Walcowni brygada re­
montów pieców grzewczych 
HPR. Skrócenia czasokresu 
remontów ciągników walcow­
niczych podjęła się również 
załoga wydziału robót mon­
tażowych HPR.

Brygada montażowa wy­
działu piecowego zobowiąza­
ła, się przeprowadzić jeszcze 
szereg innych prac remonto­
wych, na których wykonanie 
przeznaczy poza normalnymi 
obowiązkami 1024 godziny.

Zainstalowanie centralnego 
ogrzewania, skanalizowanie 
pomieszczeń, zbudowanie par­
kingu dla sprzętu remonto­
wego, szereg drobnych prac 
w zakresie bhp — oto co od­
notowaliśmy z deklaracji po­
zostałych zespołów HPR. Wy-

Społecznego
Domu 
kilku
Nowa 
po »et

PZPR
In.

KD

zebranych 
Komitetu dyr.

W posiedzeniu 
iomitetu Budowy 
Młodości, jakie przed 

dniami odbyło się w PBM 
Huta,, uczestniczyli m.
K. Kuraś 1 I sekretarz 
— T. Nowicki.

Jak poinformował 
przewodniczący
K. Morawski, na ponad li min 
zadeklarowanych kwot, do poło­
wy października wpłacono 
2.456.6176 zł.

Głównym projektantem opraco­
wania dokumentacji, jest prof. 
Witold Cęckiewicz z Politechniki 
Krakowskiej, który wraz ze 
swym zespołem podjął się doko­
nania tych prac. Zgodnie z har­
monogramem prae projektowych 
do końca br. ma być opracowany 
szczegółowy program obiektu, do 
połowy lutego 1967 z., po uzgod­
nieniach resortowych i tereno- 
wą4W%ykonanb zostaną projekty 
kojlWpcyjne: urbanistyczny, ir- 
cl'.i»ę*toniczny .2, konstrukcyjny.

GalfPŚć dokumentacji, projekty 
techniezno-robocze, łącznie 
sztorysami, gotowe będą 
października 1968 r.

Rozpoczęcie realizacji 
wielkiego obiektu, jakim
Dom Młodości, planuje się 
czerwcu 1969 r„ w okresie, kiedy 
Nowa Huta obchodzić będzie 26 
rocznicę budowy.

W związku z trudnościami 
kalizowania obiektu przy 
Kocmyrzowskiej, członkowie 
mitetu wrócili do pierwotnego 
planu, sugerowanego również 
przez prof. W. Cęekiewicza 
zlokalizowania Domu Młodości 
Na Skarpie. Teren ten jest już 
częściowo uporządkowany, w 
przyszłości stanie tu Szkoła Mu- 
zyezna, obiekty sportowo-wypo- 
ezynkowe itp. — Dom Młodości 
będzie więc miał ładną oprawę. 
Nęzależnie od tego „Skarpa” to 
centralny punkt Nowej Huty. Z 
wnioskiem zlokalizowania Domu 
Młodości Na Skarpie komitet 
zwróci się do władz miejskich.

z ko. 
do 30

tego 
będzje 

w

zlo.

Z narady prezydiów ZMS
(Dokoiiczente ze str. 1) 

ii wymienia się doświadcze­
nia z pracy komisji, które wy­
wiązują się z zadania, które 
spełniają swą rolę. Żle nato­
miast, ale na to nie ma już 
sposobu, że nie omawia się 
pracy kiepskich komisji. Kto 
o tym jednak chciałby mó- 
wifcr

Druga część narady była 
już znacznie bardziej udana, 
dyskusji nie skierowano na 
marginesy i bezprzedmiotowe 
spory. Sprawa rozwoju 
szeregów organizacji, sprawa 
Ciągłego jej wzrostu — jest 
jednym' z pierwszoplanowych 
problemów w życiu ZMS-u. 
Młodzież jest liczna. Nie bra­
kuje jej zapału i chęci do 
działania. Trzeba umieć do tej 
młodzieży trafić, pozyskać ją 
dla organizacji, zainteresować 
i zachęci*. Różne są do tego 
drogi. Niemało doświadczeń 
ma nasza hutnicza organiza­
cja. Np. młodych ludzi — 
przychodzących do pracy ZMS 
natychmiast blerze pod „opie­
kę”. Pomaga jej w pierw­
szych krokach w pracy, skie- 

1500 godzin 
obowiązkfl- 
oni rów­
na rzecz

konaniu tych prac poświęcą 
pracownicy HPR 
poza normalnymi 
mi. Przepracują 
nież 1100 godzin
dzielnicy, przy porządkowa­
niu terenu.

Nawet lekarze rejonowej 
.przychodni przyzakładowej 
HPR zdeklarowali udział w 
akcji zobowiązań dla uczcze­
nia konferencji sprawozdaw­
czo-wyborczej KF PZPR. Ich 
zobowiązanie polega na bez­
interesownym wygłaszaniu 
prelekcji (poświęcą na ten cel 
20 godzin) dla mieszkańców 
hoteli na temat oświaty sa­
nitarnej, chorób zakaźnych i 
zawodowych, kultury współ­
życia. Zespół pracowników 
działu normowania HPR, kie­
rowany przez f 
Brankę, zobowiązał 
konać dodatkowo w 
tale „katalog norm 
jednostkowych” aa remonty 
silników elektrycznych w Hu­
cie im. Lenina. Wykonanie te­
go zobowiązania ułatwi pra­
cę brygadom elektrycznym.

Stanislawa 
się wy- 
IV kwar- 
i stawek

Niezależnie ed działalności Ko­
mitetu, istotną sprawą jest po­
parcie akcji budowy Domu Mło­
dości przez całe społeczeństwu no­
wohuckie, jak również i Krako­
wa. Konto budowy Domu Mło­
dości — NBP Nowa Huta Nr 
7OS-Ś-2M czeka na dalsze wpłaty.

Kwartał BHP

„W okresie Kwartału BHP ko- 
nieesna jest ścisła współpraca do­
zoru technicznego z aktywem 
społecznej inspekcji pracy i służ­
bą bhp, wspólna realizacja wy­
tycznych zmierzających do po­
prawy stanu bezpieczeństwa pra­
cy. Kwartał bhp winien sprzyjać 
tym poczynaniom”. „W zwjązku 
z trudną sytuacją na odcinku 
produkcyjnym, ostatnie miesiące 
bież, reku będą okresem likwida­
cji zaległości w realizacji planu. 
Zachodzi uzasadniona obawa... o- 
slahienia czujności na odcinku 
bezpieczeństwa pracy... Okres 
Kwartału BIIP powinien stano­
wić rodzaj przeciwwagi, która 
nie pozwoli na ewentualny 
wzrost wypadkowości”.

Przytoczyliśmy urywki z arty­
kułu „Kwartał BIIP" drukowa­
nego na lamach „Głosu N. H:”, 
bo zdarzają się w Hucie im. Le­
nina przypadki braku wspomnia­
nej współpracy, braku zrozumie­
nia dla wysiłków zmierzających 
do poprawy stanu bhp. Czasem 
dominuje chęć zachowania „do­
brej” opinii wydziału, żle pojęta 
ambicja, chęć.- uniknięcia odpo­
wiedzialności.

t października br. uległ wypad, 
kowi przy pracy praktykujący w 
hucie student 1 roku AGH — 
Wojciech S. W toku pracy został 
przygnieciony burtą nadjeżdżają-

rowuje uwagę na swoją pro­
blematykę. A to zwykle chwy­
ta. Drugi kierunek działania, 
to praca w środowisku hote­
lowym. I w tej dziedzinie 
można mówić o licznych su­
kcesach i udanych akcjach 
jak np. akcji „Kowalski nie 
jest sam”.

Inne organizacje, które 
przez swych reprezentantów, 
zasiadły w hucie do konfe­
rencyjnego stołu, też mają 
niemało ciekawych doświad­
czeń. Dyskusja była więc ro­
bocza i rzeczowa. Wynik* z 
niej, ie w diiedzinie rozbudo­
wy szeregów ZMS jest do »ro­
bieni* ciągle jeszcze bardzo 
dużo. Zrzeszona młodzież sta­
nowi bowiem znikomą część 
całości. Odnosi się to jak naj­
bardziej i do naszej huty.

Z uwag tych jasno wynika­
ją kierunki działania: opieka 
nad młodzieżą. jak 
częstsze z nią kontakty, 
wianie przed nią zadań, 
wijanie talentów, sport, 
rystyka, wypoczynek. Pomoc 
w pracy i nauce. Troska o 
podnoszenie kwalifikacji, (jd)

naj- 
sta- 
roz- 
tu-

l

Wspólne plenum KZ w Koksochemii
i Fabrycznej Komisji Kontroli Partyjnej

odbyło się 
Komitetu

r. do 30

obją- 
przez

W czwartek 
wspólne plenum 
Zakładowego partii w Zakła­
dzie Koksochemicznym oraz 
Fabrycznej Komisji Kontroli 
Partyjnej huty, z udziałem 1 
sekretarza KF partii tow. T. 
Wachowskiego, przedstawicie­
la Wojewódzkiej Komisji Kon­
troli Partyjnej tow. K. Wasz­
kiewicza, posła na sejm tow. K. 
Kurasia oraz przewodniczącego 
Fabrycznej Komisji Kontroli 
Partyjnej tow. T. Daszewskie­
go. Celem wspólnego plenum 
było omówienie działalności 
organizacji partyjnych KZ w 
Koksochemii w dziedzinie o- 
rzecznictwa partyjnego w cza­
sie od 1 lipca ub. 
września br.

Jakie sprawy zostały 
te analizą dokonaną 
Komisję? Stwierdzono, że ze­
brania w organizacjach par­
tyjnych Zakładu Koksoche­
micznego na ogół odbywały 
się zgodnie z planem. Na wy­
różnienie zasługują liczne or­
ganizacje oddziałowe w K-2, 
gdzie odbyły się wszystkie za­
planowane zebrania, podob­

nie jak w K-8 i przy admini­
stracji. W kilku jednak wy­
padkach Komisja nie znala­
zła uzasadnienia nieodbycia 
zebrań w organizacjach par­
tyjnych.

Czemu były poświęcane ze­
brania? Znaczną ich część 
przeznaczono na omówienie 
zagadnień ideologicznych i 
wychowawczych, ale wiele też

samochodu. Mimo dwu kret* 
obrócenia między metalową

•llnlk, wyjął 
i odszedł za- 
w stołówce 
zajął miejsce

ceg» 
n*go 
ścianką warsztatu i burtą pojaz­
du, doznał urazu wewnętrzne*» 
i ran szarpanych. Obawy • pęk­
nięcie kaścl miednicy, czy szyj­
ki kości udowej okazały się na 
szczęście nieuzasadnione. A prze­
cież Wojciech S. mógł w wyniku 
tego wypadku zostać kaleką, lub 
nawet ponieść śmierć.

Samochód jest własnością eks­
pozytury PKS, a Zakłady Mle­
czarskie w N. Hucie dostarczały 
nim mleko dla wydziałów HiL. 
Krytycznego dnia ładowane pró­
żne butelki. Czynność tę wyko­
nywał pomocnik konwojenta Za­
kładów Mleć«. Józef S. Kierowca 
pojazdu wyłączy! 
kluczyk ze stacyjki 
latwić formalności 
wydziału. Józef S.
w szoferce, podrobionym kluczy­
kiem wrącayl silnik i chcial wy­
prowadzić wóz z hali wydziału. 
Nie mając pojęcia o prowadzeniu 
samochodu, spowodował wypa­
dek.

Kierownictwo wydziału ograni­
czyło się do sporządzenia mel­
dunku o wypadku. Karty wypad, 
ku przy pracy do dnia 19 paź­
dziernika nie sporządzono, bo 
piwzkodowany był... praktykan­
tem, a nie stałym pracownikiem 
wydziału.

1* października br. w teku ko­
misji powypadkowej, jednym a 
wniosków wysuniętych prze» 
służbę bhp i spoi, inspekcję pra­
cy, dla uniknięcia podobnych wy- 
padków w przyszłości, byl wat». 
sek, aby wjazd do hali ob­
cych pojazdów samochodowych, 
pilotował wyznaczony przez kie­
rownictwo wydziału pracownik 
znający warunki pracy w wy­
dziale. Trzeba zaznaczyć, że aa 
braniach wydziału widnieją zna­
ki zakazu wjazdu dla pojazdów 
nieslużbowych. Wniosek był dla 
wydziału korzystny, oszczędzał 
wiele pracy przy załadunku, a- 
łatwial kontrolę I zabezpieczał 
załogę. Mimo to przewodniczący 
komisji powypadkowej — kiero­
wnik wydziału, sprzeciwił się u- 
jęciu wniosku w I protokole, bo 
wniosek rzekomo godził w debr» 
imię wydziału. Wskutek różnicy 
zdań, nie mogąc przekonać człon. 
I.ów komisji o słuszności swego 
stanowiska, przewodniczący
przerwał posiedzenie.

Trzeba dodać, że na posiedzenie 
komisji powypadkowej przedsta­
wiciele Zakładów Mlecz, w N. 
Hucie.. nie przybyli mimo, ź» 
kierownictwo tych Zakładów j»st 
prawnie odpowiedzialne za czyn 
sy.ego pracownika konwojenta 
Józefa S. Sprawca wypadku pra. 
cowal w Zakładach Mlecz, od II 
sierpnia br., stanowiskowej in­
strukcji bhp nawet nie czytał, a 
w protokole przesłuchania stwler. 
dzil.„ „Sukolenia w zakładzie ni» 
byle, egzaminu nie składałem”. 

uwagi przywiązywano do za­
gadnień produkcyjnych. Inne 
tematy, które wywoływały o- 
żywione dyskusje, to stosunki 
międzyludzkie, postawa człon­
ków partii, szkolenie itd. Cha­
rakterystyczne dla orgmizacji 
partyjnych w ZK: przy dużej 
ilości uczestników dyskusji, 
nie zawsze jeszcze właściwa 
była jej jakość w tym aspek­
cie, że wielekroć są porusza­
na sprawy drobniejsze, choć 
też rzutujące na życie załogi 
w ZK. Mankamentem jest fakt, 
iż w niektórych organizacjach 
występują w dyskusji ciągle 
ci sami towarzysze. Brakuje 
też dotąd systematycznie do­
konywanej na zebraniach oce­
ny postawy poszczególnych 
towarzyszy. Natomiast w KZ 
Koksochemii jest przestrzega­
na kontrola realizacji wnios­
ków i uchwał z zebrań, dzięki 
czemu wszystkie wynikające 
z nich realne zamierzenia są 
wykonywane w krótkim cza­
sie.

Wyraźnie zaznaczają się w 
pracy organizacji partyjnej 
ZK kierunki ustalone w u- 
chwałach KW i KF partii z 
maja i września, które zosta­
ły doprowadzone do wszyst­
kich ogniw partyjnvch w ZK. 
W związku z obu tymi uchwa­
łami został opracowany pro­
gram ich realizacji. Z kolei 
omówiono kary partyjne, jakie 
musiano zastosować w szere­
gu wypadków oraz pochwały 
udzielone towarzyszom na ze-

Tahieh nieprzeezkolenych pra­
cowników Zakłady Mleczarskie 
nie powinny kierować do pracy 
na terenie kombinatu. Sprawa 
niewątpliwie znajdzie się na wo­
kandzie sądowej, o winie spraw­
cy wypadku i jego... pracodaw­
ców rozstrzygnie wyrok Sądu. A 
komisja powypadkowa mimo, ie 
przewodniczący jej 
wydziału, przerwał 
nie, odbyła się w 
terminie. Tylko, że 
posiedzeniu wzięli również udział 
Kierownik - Dąśalu BIIF HiL i 

Rady Zaklado-

— kierownik 
jej posiedze- 
parę dni po 
w następnym

przewodniczący^ 
wej PiCnu...

Kierownictwo 
poinformowane 
wadzenia obrad 
padkowej, przekonane o koniecz­
ności ustalania odpowiednich 
wniosków zabezpieczających w 
przyszłości załogę przed możli­
wością wypadków i o sposobie... 
współdziałania z aktywem ochro­
ny pracy. Tylko, że opinii o tro­
sce dozoru wydziału o bezpie­
czeństwo pracy załogi tego ro­
dzaju prowadzenie .komisji po­
wypadkowej na pewno nie doda- 
je blasku. A szkoda, bo ogólnie 
opinia o wydziale jest dobra, tyl­
ko że czasem psuje ją... upór jed. 
noslek i trzeba to naprawiać.
I właśnie dlatego zacytowaliś­

my na wstępie urywek artykułu, 
mówiący » konieczności współ­
działania.

wydziału zostało 
o sposobie pro- 
komisji powy-

S. STOPA

Jak wykonujemy plan 
TABELA WYKONANIA ZADAŃ 
PRZEZ HLTĘ DO li BM.

94
WŁ.
’/•
pi­
lni
92

195
9n
95
91

101
104
99

101
115
107

ZMO — wyroby szamotowe 
wyroby zasadowe 
dolomit protony 
wapno palone

ZK — koks ogółem 
koks wielkopiecowy 
smoła 
benzol 
siarczan amonu 

Aglomerownia nr 1 
Aglomerownia nr 2 
Wielkie Piece — surówka 
Wydział Przerobu żużla 

żużel granulowany 
żużel pumeksowy 

Stalownia Martenowska 
Stalownia Konwertorowa 
Wydział Walcownie Wstępne 

kęsiska prod. sur. 
prod, gotowa 
kęsy prod, surowa 
prod, gotowi

Walcownia Gorąca Blach 
prod, surowa 
prod, gotowa

Walcownia Zimna Blach 
blachą czarna prod. sur. 
prod, gotowa 
blacha ocynkow. prod. sur. 
prod, gotowa 
blacha ocynowana ogn. 
prod. gotowa 
blacha ocyn. elektrolit, 
prod, gotowa 
blacha transformator.

Wydział Rur Zgrzewanych 
rury prod, surowa 
prod, gotowa

03
99 

101 
103

101
98
97
94

102
97

93
34
97
85
93
93
86
69
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M

za ich szczególnąbraniach 
aktywność w dz:ałalnoścT or­
ganizacji.. Najwyższe wyróż­
nienie, to nadanie miana ak­
tywisty partyjnego.

Nawiązując do obszernego 
sprawozdania Komisji, wielu 
dyskutantów poświęcało uwa­
gę otcczcniu większą opieką 
kandydatów w okresie kan­
dydowania do partii oraz od­
powiedzialności za nich towa­
rzyszy wprowadzających ich 
w szeregi partyjne. Sprawa 
ta znalazła również odźwięk 
we wnioskach sformułowanych 
przez Komisję, a także w wy­
stąpieniu tow. K. Waszkiewi­
cza, przedst. WKKP, który 
podkreślił, iż odpowiedzialność 
rekomendujących wynika ze 
statutu partyjnego będącego 
prawem dla każdego członka 
partii we wszystkich poczy­
naniach i w codziennej pracy. 
Inny temat, który wyraźnie 
zaznaczył się w dyskusji, to 
znaczna ilość kar administra­
cyjnych, udzielanych pracow­
nikom za rriewywiązywanie 
się z obowiązków; nie speł­
nią one swego zadania, jeśli 
nie wzmocni się pracy wycho­
wawczej ze strony ogniw or­
ganizacji partyjnej. Zwracano 
również uwagę na potrzebę 
zmian w systemie nagradzania 
z tak zw. funduszu mistrza, 
by nagrody te stały się atrak­
cyjniejsze, usamodzielniania 
się wydziału w zakresie poli­
tyki kadrowej i w zarządza­
niu wydziałem. Następnie na 
nadmiar zarządzeń, nieraz 
sprzecznych, na postawę człon­
ków partii w pracy i w miej­
scu zamieszkania, także w 
najbliższym otoczeniu rodzin­
nym. Została podkreślona ko­
nieczność umacniania partyj­
nej bazy ideowo-politycznej 
dla wykonania uchwał IV Zja-

Interesujący lektorat

st.

♦

profile gięte 
Walcownia Drobnych Profili 

profile drobne 
gotowa 

prod. surowa 
gotowa 
w-i 
ogółem

prod, 
drut 
prod.

Wydział 
prod, 
stal elektr. surowa 
odlewy staliwne 
odlewy żeliwne

Wydział W-3 
prod, ogółem 
wyroby kute ogółem 
odkuwki swob. kute 
wyroby WKS

Slłown a — energia elektr. 
Wydział Wlewnic 

wlewnice i płyty 
stal ,we wlewkach

ZMO — wyroby smól.-dolomit, 
dolomit

Stalownie — stal ogółem

93
105
122

100
103
96

1U8

106
92
92

100

105
102
109

99
102

tabe- 
hutę 

zmianom.

Po 19 dniach października 
la wykonania planu przez 
nie uległa większym 
Nadal nie brakuje wyników mi­
nusowych, a zaległości produkcyj­
ne Jeszcze bardziej narosły. Planu 
nie wykonuje np. załoga Walcow­
ni Wstępnych. Niedobór wynosi 
aktualnie 2.279 ton kęsisk i 2.316 
ton kęsów. W ciągu minionego 
tygodnia nie nastąpiła niestety 
żadna poprawa: ten sam wynik 
utrzymuje się bez zmian, Nienaj­
lepiej wskazuje to na perspekty­
wy wykonania zadań miesięc’- 
nych. W Walcowni Gorącej Blach 
utrzymuje się bardzo trudna sy­
tuacja. Plany dobowe nie są wy- 

zdu partii, dla wytworzeni* 
prawdziwie socjalistycznych 
stosunków międzyludzkich — 
o czym mówił I sekretarz KF 
PZPR w hucie tow. T. Wacho­
wski. Poświęcił on uwagę m. 
in. przyjmowaniu nowych 
członków do organizacji par­
tyjnej, o czym muszą de­
cydować wysokie kryteria. 
Pierwszoplanową sprawą w 
chwili obecnej jest jakość 
szeregów partyjnych 6-tysięcz- 
nej już dziś organizacji huty 
i zgodnie z tym aspektem do 
partii są przyjmowani jedy­
nie ludzie, którzy w całij 
polni na to zasługują.

W dyskusji zabierali głos I 
sekretarz KZ w Koksochemii 
tcw. J. Węgiel, który pro­
wadził obrady, tow. tow. Wal­
czak, Majewski, Swornóg, Gry- 
sza. Wójcik Sosin, Macieja- 
szek, Połatyński, Grabski, 
Zeleks.

Na zakończenie warto przy­
toczyć opinię Komisji, jakie 
sprawy powinny być wzięte 
pod uwagę w dalszej działal­
ności tej, jednej dziś z naj­
wyżej ocenianych organizacji 
partyjnych w hucie. Należy 
do nich podejmowanie w więk­
szym zakresie z własnej ini­
cjatywy tematów zebrań, naj­
bardziej specyficznych dla 
środowiska. kontynuowanie 
rozmów partyjnych, przy ulep­
szaniu ich form, dalsze zwię­
kszenie wymagań stawianych 
kandydatom do partii I dalsza 
poprawa ich przygotowania do 
wstąpienia w szeregi partyj­
ne, zwiększenie odpowiedzial­
ności towarzyszy rekomendu­
jących. Następnie — analizo­
wać trzeba kary administra­
cyjne i omawiać je na zebra­
niach, tak by zwiększyć ich 
celowość w konkretnych przy­
padkach. łk.

W hucie odbyt 
się ostatnio le­
ktorat na te­
mat zagadnień 
RWPG - wy- 
głoszony przez 
tow. Żatm.a — 
członka KC 

KPZR.
Foto 
Gawliński

konywane, a niedobory są doić 
duże. Ostatnio brakuje do planu 
1.807 ton blachy. Kwestią jest 
również problem jakości, co ód. 
czuwa wyraźnie załoga walcarki 
tandem w P-62. Nie to tylko Jest 
Jednak powodem nie wykonywa­
nia planu przez Walcownię zim. 
ną. Niedobory wynoszą w tej 
chwili: 4.773 tony blachy czarnej, 
797 ton blachy ocynkowanej, 36 
ton blachy ocynowanej — ognio- 
wo, 1.016 ton blachy ocynowanej 
elektrolitycznie. Obok kwestii 
wsadu, która odgrywa niewątpli­
wie bardzo poważną rolę w pracy 
Wydr. P-62 decyduje tutaj sprawa 
rytmiczności produkcji. 
Ciągle są z tym kłopoty, ciągle 
metoda „sz.turmowszczyzny" Pie­
rze górę nad planową, spokojną 
robotą. Planu nie wykonał Wy­
dział Rur Zgrzewanych, a to Już 
bardzo zly prognostyk. Zaległość 
wynosi 273 km rur.

A teraz o plusach. Bardzo dob­
rze pracują ralogl obu Aglome­
rowni. Wykonują one i przekra. 
czają plany nić więc dziwnego, źe 
dodatkowa produkcja spieku ro<- 
n’e. Nadwyżka Aglomerowni nr I 
wynosi 2 891 ton, a Aglomerowmi 
nr 2 prawie 6 tys. ton spieku. 
Sytuacje te odczuwają Wielkie 
Piece pracujące coraz lepiej. Do­
datkowa produkcja surówki wy­
nosi Już 8.488 ton. stalown:ev za­
chowali dobre tempo pracy. W Sta­
lowni Martenowsk*eJ przekroczono 
plan o 1.836 ton. a w Konwertoro­
wej o 1.232 to”y stali. Na re-ehwa- 
lę zasługuje też załoga W»'eownt 
Drobne!. Da'a on-> ponad plan 956 
ton profili oraz 71 ton drutu.

0d)
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rodczas obrad plenum Rady Zakładowej HiL.
FOT. J. PODLECKI

I! Olimpiada Kulturalna
Podobnie, jak pierwsza te- 

;o rodzaju impreza, II O- 
limpiada Kulturalna Ho­

teli Robotniczych HiL ma 
na celu ożywienie życia 
kulturalno-oświatowego wśród 
mieszkańców hoteli, szer­
sze zainteresowanie życiem 
kulturalnym kraju i wła­
snego środowiska, zaktywizo­
wanie kierownictw i samo­
rządów poszczególnych hoteli 
organizacją tego typu imprez. 
Jak w ub. sezonie, organizato­
rem Olimpiady jest Rada Za­
kładowa • —
Kultury 
Oddział 
i Zarząd 
tym roku impreza trwać bę­
dzie od 15 października do 15 
stycznia 1967 r.

W ramach Olimpiady orga­
nizowanych będzie szereg 
konkursów, jak: konkurs o- 
światowy pod hasłem „Kul­
tura Polska w Tysiącleciu” 
(wraz ze zgaduj-zgadulą), kon­
kurs pn. „Książka wychowu­
je i kształci” (z zakresu dzia­
łalności punktu biblioteczne­
go), konkurs na najestetycz- 
niejszy hotel, pn- „Nasze zain­
teresowana i inicjatywy”, 
konkurs na najlepszą imprezę

Kombinatu, Dom 
Huty im. Lenina, 
Kwater Zbiorowych 
Fabryczny ZMS. W

rozrywkową pn. „Wieczorek 
u hutników”, oraz na temat 
„Wzorowy mieszkaniec hote­
lu”.

II Olimpiada Kulturalna 
Hoteli Robotniczych HiL, ko­
rzystając z pierwszej tego ty­
pu imprezy, wprowadza no­
we zagadnienia, poszerza krąg 
problemów.

W bież, roku organizatorzy 
Olimpiady starać się będą o 
zaintersowanie tą imprezą je­
szcze większej liczby miesz­
kańców' hoteli, niż w roku ub. 
Na zebraniu organizacyjnym, 
inaugurującym II Olimpiadę 
Kulturalną Hoteli Robotni­
czych HiL omówiono szereg 
spraw, związanych z tą im­
prezą, wysłuchano wniosków 
działaczy k.o., członków samo­
rządów hotelowych i kierow­
nictw, udzielono im wskazó­
wek, zapoznano z regulami­
nem.

O wielkim zainteresowaniu 
tą imprezą świadczy duża fre­
kwencja na zebraniu. Świad­
czy o tym również znaczna 
ilość zgłoszeń hoteli do po­
szczególnych konkursów olim- 
piadowych. Do 17 bm- na 26 
hoteli, ZDK HiL otrzymał 18 
zgłoszeń.

DUŻYM ZAINTERESOWANIEM oczekiwane było 
plenarne posiedzenie R ady Zakładowej HiL, które 
obradowało 18 bm. Te mat jego obra'’, to adapta­
cja nowego pracownika w zakl-.dzie, pierwszy krok 
w pracy, a właściwie wycinek« tego ważnego proble- 
procedura przyjęć do pracy w HiL. Swia- 
rozszerzyłem temat obrad plenum, w dyskusji br- 
zagadnienie znacznie przerosło nakreślone — na P"1- 

Trudno było skupić uwagę jedynie na

mu tj. 
domie 
wiem 
czątek — ramy, 
sprawach procedury przyjęć do pracy, na sprawach stricte 
pierwszego kroku w pracy. Temat jest bowiem zbyt 
ważny i frapujący, aby go zawężać.

jak to się mówi „chwycił". 
Nie trućno odgadnąć dlacze­
go: każdy przecież zaczynał 
kiedyś pracę zawodową. Każ­
dy stawiał w niej pierwsze 
kroki. Wiadomo jakim wiel­
kim to było przeżyciem, z

Samo plenum zaczęło się 
zgoła nieszablonowo i nieocze­
kiwanie. Członków i zaproszo­
nych gości, a byli wśród nich 
i przedstawiciele CRZZ (tow. 
KISIELEWSKA), ZG ZZH 
(tow. OLESlNSKI), KW PZPR 
(tow. BOJKO) oraz reprezen­
tanci kierownictwa politycz­
no-gospodarczego huty tow. 
tow. T. WACHOWSKI, dyr. S. 
SUCHONSKI — poproszono 
do sali teatralnej gdzie wy­
świetlone zostały dwa filmy 
krótkometrażowe. Jeden z tych 
filmów o tematyce bhp mówił 
o pracy HiL, drugi zaś ściśle 
już „pasował” do tematu. By­
ły to dzieje pewnego mło­
dzieńca imieniem Karol, któ­
ry rozpoczynał pracę w wiel­
kim zakładzie przemysłowym, 
napotykając przy tym na roz­
liczne perturbacje a nawet 
konflikty z otoczeniem.

Bezpośrednio po filmach i 
pod ich silnym wrażeniem 
(świadczy o tym częste powoły­
wanie się na to co przed chwi­

lą oglądano) potoczyła się dys­
kusja. Opierano się w jej toku 
na przedłożonych 
plenum uprzednio 
łach wprowadzających do te­
matu. Głos zabrali tow. tow. 
BĄRAN (Wydział Kolejowy). 
GAWLIK (OR HPR), ŻABIC- 
KI (kierownik ZDK HiL), 
WODZIŃSKI (przedst. Ośrod­
ka Szkolenia Zawodowego 
HiL) 2ABICKI (kierownik 
ZLZ), PESZKO (przew. ZF 
ZMS), GĄDZIK (zakładowy 
społeczny inspektor pracv), 
dyr. SUCHONSKI, WOLSKI 
(kierownik redakcji GNH), 
KOŁODZIEJ (socjolog zakła­
dowy), WALCZAK (Zakład 
Koksochemiczny), WALAS. 
(Pion TE), NAJDUCHOWSKI 
— sekretarz KF PZPR w HiL 
i prowadzący obrady plenum 
sekretarz Radv Zakładowej 
HiL tow. MIODOWICZ.

Już po tej liczbie nazwisk 
dyskutantów widać, że temat.

członkom 
materia-

nie koniecznie ta pierwsza 
chwila kontaktu z hutą za­
czyna się po przekroczeniu 

bramy do kembinatu. Z regu­
ły stanowi ją już pierwsze 
zetknięcie się z ludźmi agitu­
jącymi do pracy w kombina­
cie w ramach tzw. naboru. 
Jest to też pierwsze zetknię­
cie ze szkolą zawodową na te­
renie HiL, pierwsza wyciecz­
ka po kombinacie, oglądnię­
cie gabloty rcklrmuiącej hu­
tę. umieszczonej w urzędzie 
zatrudnienia. Ten pierwszy 
kontakt, to pierwsze wrażenie 
jest ba-dzo ważne, często na­
wet decydujące.

Powstaje więc problem, aby

Z obrad plenum Rady Zakładowej

Pierwszy krok w pracy - 
to często krok najważniejszy

I

spraw, dotąd nie 
rozwiązania.

właściwych zasadaeh szczerość 
wypowiadania się na zebraniach 
partyjnych, słuszna partyjna kry­
tyka, mogą uzdrowić każdą sy­
tuację, wymagającą przeciwdzia­
łania ze strony towarzyszy,

I jeszcze jedną sprawę poru­
sza delegatka. Mianowicie, by to­
warzysze postępowali zawsze ści­
śle według statutu — mając go 
na uwadze we wszystkich spra­
wach i sytuacjach.

krytyka może służyć dobrze 
mocnieniu autorytetu partii, 
właśnie organizacja partyjna mo­
że wpłynąć przez słuszną kryty­
kę na wiele 
znajdujących

Andrzej Kołodziejski
Obie uchwały, 

KW z maja i KF 
z września zna­
lazły szeroki od­
dźwięk w naszej 
organizacji par­
tyjnej w Zakła­
dzie Koksoche­
micznym — mó­
wi tow. A. Ko­
łodziejski, dele­
gat na Konfe­

rencję Fabryczną, i sekretarz 
POP Wydz. Mcehaniczno-nemon- 
towego w ZK. W związku z tym 
prowadzi się prace nad realiza­
cją obu uchwał nie tylko w ra­
mach organizacji partyjnej, ale 
z całą załogą Zakładu. W myśl 
tych uchwał zwraca się uwagę 
na stosunki międzyludzkie, stara­
jąc się, by wszędzie układały się 
one dobrze, by praca przebiegała 
w atmosferze koleżeńskiej.

Ale niestety w naszym Zakła­
dzie — kontynuuje tow. A. Ko­
łodziejski — są sprawy wybitnie 
wpływające na pogorszenie atmo­
sferą- pracy, mimo wszelkich wy­
siłków, podejmowanych przez to- 
warzą-szą- i przez dozór, zwłaszcza 
członków partii zatrudnionych w 
dozorze. Są to m. in. sprawy so­
cjalne.

Tow. A. Kołodziejski wspomi­
na o trudnościach na jakie na­
potykają pracownicy służbą- re­
montowej. Uważa, iż te sprawy 
nie morą b«-ć rominięte na Kon­
ferencji Fabrą-cznej, gdyż orga­
nizacja partyjna zajmuje się ni­
mi i szuka dróg ich rozwiązania.

Mówiąc o 
cji partyjnej 
i umacnianiem postaw ideowych 
członków partii, w myśl obu 
uchwał plenum KW i KF, tow. 
J. Zydorek przytacza wiążącą się 
z tym sprawę. Mianowicie wy­
chowywania młodzieży już od 
szkół podstawowych począwszy, 
ro tego potrzebny jest właściwy 
dobór kadr nauczycielskich, od 
których zależy postawa młodzie­
ży, mającej w- przyszłości obiać 
spuściznę po starszych pokole­
niach.

Tow. Zydorek zwraca też uwagę 
na potrzebę zwiększenia ilości 
środków propagandy naszej hu­
ty, która jest przecież czoławym 
obiektem socjalistycznego prze­
mysłu, zwłaszcza tych, które mo. 
gą przemówić do 1 cznych 
zagranicznych, 
nasz kombinat.

pracy w organiza- 
nad kształtowaniem

gości
odwiedzających

Janina Partyka

Zygmunt Surowiec
Problematyka 

plenum KtV i KF 
oraz obu uchwal 
jest tak obszer­
na, iż trzeba bę­
dzie zastanowić 
się jak najpełniej 
można u nas 
wprowadzić iih 
kierunki w ty. 
cie — podkreśla 
delegat organ iza- 
PT, sekretarz or- 

: w PT (Trans-

Józef Zydorek
Także i ten de­

legat mówi o 
ro’i krvtvki i jej 
potrzebie dla u- 
zdrowienia sto­
sunków na róż­
nych odcinkach 
pracy w wydzia­
łach. Jako dele­
gat, II sekretarz 
KZ w Walcowni 
Drobnej pragnął­

by, by na Konferencji poświęco­
no wiele uwagi tei sorawie. bo

Delegatka 
ganizacji partyj­
nej z Transpor­
tu Kolejowego. 
U sekretarz POP 
W-713. tow. J. 
Partyka na pier­
wszy pian wysu­
wa sprawę szcze­
rej krvt«-ki 
zebraniach 
tvHych. I
ogóle, jako środ-

•in-

or-

na 
par- 
pro-

blęm krytyki w
k.s słi«*ąc“ęo uzdrowieniu st 
ków wszędzie tam. gdzie zajdzie 
potrzeba. Podkreśla, iż wstrzy­
mywanie się od słusznej krytyki 
ze względu na więzy koleżeństwa 
może przynieść i przynosi szko­
dę. Z drugiej strony tow. J. Par- 
tvka stwierdza konieczność zro­
zumienia ze strony krytykowane­
go. iż nie chodzi o wyrządzenie 
mu krzywdy, ale o powstrzyma­
nie w porę przed popełnieniem 
błędów. Uważa ona, iż oparta na

cji partyjnej w 1 
ganizacyjny KZ 
port Kolejowy), z kolei zwraca 
uwagę na zagadnienia pracy z 
dozorem, w którym nie wszy­
scy jeszcze Jego członkowie w 
tym wydziale prawdziwie po 
partyjnemu spełn'ają swe obo­
wiązki. Dlatego tow. z. Suro­
wiec uznaje za konieczne doko­
nywanie ocen pracy poszczegól­
nych członków dozoru, wykazy­
wanie ich błędów. W tym bowiem 
widzi środek poprawy stosunków 
międzyludzkich i w swoim wy­
dziale, i w całej hucie.

Więcej troski musi poświęcać 
leż organizacja partyjna pracy 
towarzyszy działających w Te­
renowych Grupach Partyjnych. 
Bo z kolei od pracy tych ostat­
nich zależy dobra działalność Ko­
mitetów Osiedlowych i rozwiąza. 
nie szeregu problemów z 

terenu osiedli miejskich, jak, dla 
przykładu, wzmożenia walki z 
chuligaństwem.

jakimi trudnościami i kłopo­
tami to było połączone. Nic 
więc dziwnego, że chcielibyo- 
my, aby dzisiaj, w hucie, ina­
czej wyglądały te sprawy. 
Aby młodzież obeszła się bez 
niepotrzebnych kłopotów i 
perturbacji. Sprawa adaptacji 
nowych pracowników, ich in­
tegracji z zakładem, jest poza 
tym niesłychanie ważna i dla 
sprawnego funkcjonowania tak 
wielkiego organizmu gospodar­
czego jakim jest huta. Spraw­
niejszy przebieg procedury 
przyjęć, lepsze i szybsze „do­
pasowanie" się młodego czło­
wieka do stanowiska pracy, 
do otoczenia, do zakładu oz­
nacza też przecież lepszą pra­
cę huty jako całości.

Dyskusja była więc bardzo 
żywa, konkretna, ciekawa. 
Rzadko też zdarza się na ple­
nach organizacji związkowej, 
huty, aby dyskusja była tak 
„zaczepna” i kontrowersyjna, 
jak tym razem. To bardzo 
dobrze! Świadczy bowiem o 
prawdziwym 
w omawianą 
świadczy o 
przywiązuje

’ Procedura 
■zetknięcie z 
W dyskusji

zaangażowaniu 
problematykę, 

wadze jaką się 
dla tych_ spraw, 
przyjęć, pierwsze 
zakładem pracy, 
podkreślano.

Wanda Kon
— Spodziewam 

się, że Konfe­
rencja Fabrycz­
na przebiegnie w 
dobrej atmosfe­
rze, a wniosku­
ję to z faktu, że 
uchwały KW i 

KF partii uła­
twiają szczere 

poruszenie 
wszystkich spraw 

— mówi delegatka na Konferen­
cję tow. W. Kon, członek egze­
kutywy OOP w W-21, członek ple­
num KF i egzekutywy KZ w 
Pionie TE.

— Na konferencji interesować 
mnie będzie przede wszystkim o- 
mówienie pracy komisji proble­
mowych KF, gdyż sama do jed­
nej z nich należę. Uważam, iż 
egzekutywa powinna stale rozli­
czać członków komisji z Ich pra­
cy, współpraca ta powinna się 
zacieśniać na co dzień, wszyst­
ko wskazuje na to, że na Konfe­
rencji bodzie się mówić otwarcie 
o wszystkich brakach, że przy­
niesie ona nowe kierunki działa­
nia.

Chelalabym także podkreślić ko­
nieczność zwrócenia w przyszło­
ści baczniejszej uwagi na spra­
wy socjalno-bytowe w naszej 
hucie, które ciagie jeszcze pozo­
stałą w tyle za sprawami pro­
dukcji. A to nie sa problem«- obo­
jętne dla 
tyjnej i z 
dą brane 
reneji.

każdy rozpoczynający pracę w 
hucie człowiek był dobrze, 
wyczerpująco i prawidłowo 
poinformowany co to jest hu­
ta, jak ona wygląda, co i jak 
produkuje. Jakie warunki cze­
kają tu pracownika, jakie 
będą jego prawa i obowiązki. 
Powiedzmy sobie szczerze nie 

było i nie jest z tym najle­
piej. Lukę wypełni dopiero te­
raz wydanie specjalnego, wy­
czerpującego 
r a. Ale, czy 
tego zrobić 
wcześniej?

informato- 
n:e można było 

już znacznie

Następna sprawa, to zała­
twianie formalności zwią­
zanych z przyjęciem do pra­
cy. A więc odbycie obowiąz­
kowych badań lekarskich, od­
bycie szkolenia bhp-skiego, 
pobranie odzieży ochronnej. 
Słowem załatwienie tzw. „o- 
biegówki". I z tym nie jest 
niestety u nas dobrze. Z ba­
dań przeprowadzonych przez 
komisję socjologiczn'. KF wy­
nika. że wszystko to trwa dłu­
go, o wiele za długo i niestety 
połączone jest z poważnym 
wysiłkiem ze strony nowego 
adepta pracy w hucie. Wnin- 
sek: usprawnić tok przyjęć, 
skomasować badania lekars­
kie. uprościć procedurę. Z 
pewnością wiele da się w tej 
oz‘edzinie jeszcze zmienić na 
lepsze, tym bardziej po prze­
kazaniu ZLZ-owi nowych 
pomieszczeń, które znakomi­
cie ułatwia jego pracę.

I OTO MŁODY, NIEDO­
ŚWIADCZONY, często na­
wet zahukany człowiek 

dostaje się na stanowisko 
pracy. Ma wejść w kolektyw, 
do brygady, do zespołu. I po­
wiedzmy sobie szczerze, jest 
to okres bodaj najtrudniej­
szy. Chodzi o stosunek lud2i 
do „nowicjusza", o okazanie 
mu życzliwości i serca. O 
wciągnięcie go do kolektywu. 
Chodzi o życzliwą atmosferę 
w jakiej powinno to się odby­
wać. W praktyce jest z tym 
często żle, lub niedobrze. Na 
plenum usłyszeliśmy niemało 
konkretnych przykładów u- 
trudniania młodym startu w 
pracy, tajenia przed nimi 
swych doświadczeń i wiado­
mości, odsuwania od lepszej i

(Dokończenie na str. 41

Kasze rozmowy

Mówi dyrektor
TeatruLudowego IrenaBabel

naszej organizacji par- 
rcwnościa również bę- 
pod uwagę na Konfe-

Ogólnopolski Sejmik 
Przewodników 

Zakładowych w Hucie 
im. Lenina

br.W dn:u 12 listopada 
pfzewc-dnicy zakładów: nasze­
go kombinatu będą gośc ć de­
legacje przewodników ze 
wszystkich zakładów Polski. 
W tym również dn u odbę­
dzie się sejmik, podczas któ­
rego szeroko będą omawiane 
zagadnienia przewodnictwa 
zakładowego, s‘osur.ku prze­
wodnika do uczestnika wy­
cieczki, sprawy BHP, szkole­
nia itp. Sejmik zakończony zo­
stanie wieczornicą. M. R.

Mamy więc od niedawna 
nowego dyrektora i za­
razem kierownika ar­

tystycznego w Teatrze „Ludo­
wym”. Tani Irena Babel wy­
wodzi się z pierwszego po 
wojnie pokolenia aktorów, 
które wybierając teatr trafiło 
w ten sposób na właściwe 
miejsce. Słuchała i uczyła się 
wraz z Łomnickim, Szczep­
kowskim, Mikołajską, Stcb- 
nicką trudnego i dobrego w 
całym tego słowa znaczeniu 
zawodu aktora w Studio przy 
Teatrze Starym w Krakowie 
— pierwszej po wojnie szkole 
aktorskiej i to pod okiem Os- 

■ terwy,' Bujańskiego, Pronaszki 
j czy Warneńskiego, że wspom­
ną tylko te nazsąiska. Po u- 
kończeniu szkoły była reżyse­
rem w Teatrze im. Słowackie­
go (wraz ze Stopką nagroda 
państwowa za „Kaukazkie 
kredowe kolo") następnie przez 
kilka lat reżyserowała przed­
stawienia i kierowała Teatrem 
Powszechnym w Warszawie. Z 
kolei Nowa Huta — i nowe, 
ambitne plany.

Czy j-st Pani Dyrektor zwclen- 
n k cm repertuaru, w któ-ym hę. 
dą przeważały sztuk klzsą-ków 
e.y też autorów współczesnych?

Popieram każdy repertuar, 
który porusza problemy ak­
tualne dla współczesnego wi­
dza. Tylko arcydzieła klasyki 
pozostały żywe dla współczes­
nego odbiorcy, natomiast sztu­
ki współczesne dają bliskie i 
ważne zagadnienia zmuszające 
publicznoś* teatralną do myś­
lenia i reakcji.

Czym 7<hn:em Pani nyrekrr 
pow ni*n być teatr dla współczes­
nego wid’a?

Przeżyciem i przemyśleniem. 
Tak, teatr powinien dać pu­
bliczności duży materiał do 
myślenia i do przeżycia emo­
cjonalnego. Posiada bowiem 
wszelkie dane do konkuro-

wania z telewizją i filmem — 
właśnie poprzez żywego cz'o- 
wieka, poprzez bezpośredni 
kontakt aktora z widzem.

W teatrze widz jest czynny, 
oddziaływuje na aktora po­
py zet'Swoją postawę i emocjo­
nalne zaangażowanie w czdś^e 
przedstaw-enia. Oczywiście" 
aktor poprzez umiejętne kreo­
wanie swojej postaci, a rów­
nocześnie poprzez uzewnętrz­
nienie własnego ..ja” musi 
działać na widza. Dlatego ele­
mentem pierwszoplanowym 
moich przedstawień jest ak­
tor, bo przecież on jest ży­
wym środkiem przekazu.

Jak się przedstawiają najbliższe 
plany Pani Dyrektor?

Będę się starała utrzymać 
znaczenie, wagę i popularność 
Teatru Ludowego na terenie 
Nowej Huty. Jednakże. aby 
teatr mógł spełnić swoje za­
danie konieczna jest współ­
praca z władzami kombinatu 
i władzami dzielnicy. N‘ewąt- 
pliwie wspólne przedyskuto­
wanie planów repertuarowych, 
a także wszystkich planów 
związanych z dralalnośe:ą 
Teatru pozwoli na odpowied­
ni dobór repertuaru i zapewni 
nam widzów.

Aby przyciągnąć widza ko­
nieczne jest rozpoczęcie po­
szukiwań typu artystycznego 
nad formą i treścią interesu­
jącą przyszłą publiczność. Na­
tomiast repertuar jest zależ­
ny od napływu aktorów, któ­
rzy uzupełnią obecny zespół. 
Będę sie starała ściągnąć do 
Nowej Hu'y ak'orów dobrych 
i interesujących, 
jest, zależne od 
mieszkaniowych,
sie. że władze dzielnicy po- 
rnopą mi rozwiązać wszystkie 
kłopoty.

Jako nooum postanowiłam 
wydać sezonowy program tea­
tralny, z którego na początku 
sezonu publiczność będzie mo­
gła pognać prooram teatru, 
przeczytać streszczenia i omó­
wienia przygotowywanych 
przedstawień oraz zaznajomić 
sie z zespołem aktorsk:m.

Pyta Pan o najbliższe pre­
miery? Pęća to: sztuka świet­
nego pisarza murzyńskiego 
Jamesa Poldwinc. „Blues 
Pana Charl:e” oraz 
komedia muzyczna 
szlafmyca” Franciszka Zabło-- 
kiego.

co jednak, 
możliwości 

Spodziewani

d!a 
polska 
..Zółfa

Rozmawiał:
STANISLAW JANKOWSKI
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Eksport w centrum uwagi hutników

Dobre tempo odrabiania zaległości
— w bieżących zamówieniach nadal opóźnienia

Mobilizacja całej 
ZAŁOGI i wzmożenie 
wysiłków załogi Walco­
wni Gorącej Blach HiL (o 

czym pisaliśmy w poprzed- 
r.'m numerze), daje już efek­
ty. Zielone śwlat’o zapalone 
przed eksportem plonie tułaj 
mocnym blaskiem, wszystkie 
siły rzucone zostały na szalę 
likwidowania niedoborów. I 
trzeba przyzna*, że są już wy­
raźne owoce. Zrobiony został 
duży krok naprzód. W szyb­
kim tempie uzupełniane są 
brakujące dostawy, przede 
wszystkim dla klientów ze 
strefy dolarowe.!.

Z ogólnej ilości niedoborów 
wynoszących ok. 15.5 tys. ton 
blachy udało się już wysiać 
Odbiorcom przeszło połowę. 
Co najważniejsze: w tym os- 
trym, sprinterskim tempie

nie zapomniano o jakości. Sy­
gnały jakie dochodzą do huty, 
przede wszystkim od głów­
nych naszych odbiorców tj. z 
Ameryki i ze Szwecji, świad­
czą, że blacha gorącowalco- 
wana jest dobrej jakości. Za 
to należą się całej załodze 
P-61 wyrazy uznania i gra­
tulacje.

To co powiedzieliśmy nie 
wyczerpuje jednak jeszcze za­
gadnienia. Jest bowiem i tzw. 
druga strona medalu. Skupie­
nie uwagi i sił na problemie 
likwidowania zaległości 
eksportowych odbiło się u- 
jemnie na bieżącym wykony­
waniu zamówień. W tej dzie­
dzinie zaawansowanie wysył­
ki jest fatalnie małe, zaległo­
ści stale rosną. Pierwszopla­
nowym zadaniem załogi, w o- 
kresie ostatniej dekady paź­

dziernika musi być więc u- 
miejętne godzenie tych 
dwóch kierunków natarcia: 
walki z zaległościami i wyko­
nywania bieżących zamówień. 
To są dwa zagadnienia — ró­
wnie ważne, warunkujące się 
zresztą wzajemnie.

Jedna jeszcze uwaga. Sy­
tuacja jaka powstała z eks­
portem w Walcowni Gorącej 
Blach jest bardzo niebezpie­
czna. Wiadomo ilu wysiłków 
i nawet ilu lat starań trzeba 
było, aby usadowić się na 
rynkach zagranicznych,
szczególnie na rynku szwedz­
kim. Konkurencja jest szalo­
na Klient może i ma w czym 
wybierać. Nie wykonywanie 
w terminie zamówień, zwle­
kanie z dostawami (dzieje się 
to nawet całymi miesiącami) 
grozi najpoważniejszymi kon­

sekwencjami. Możemy stracći 
te pozycję jaką już mamy. 
Stąd wniosek: uwaga na eks­
port, uwaga na dotrzymywa­
nie terminów!

Krytyczne musi być rów­
nież spojrzenie na pracę Wal­
cowni Zimnej Blach. W eks­
porcie blachy czarnej zaległo­
ści niestety są i rosną. O- 
gremne trudności przeżywa 
załoga walcarki tandem, zała­
muje się tutaj stale rytmicz­
ność, a wydajność jest niska. 
Po stronie „długów” — eks­
portowych i dla kraju — no­
tujemy poważną ilość ok. 7 
tys. ton blachy czarnej. Innym 
poważnym problemem jest 
konieczność zmniejszenia u- 
działu w produkcji blachy o- 
cynowanej elektrolitycznie, 
drugiego gatunku. Na blachę 
tę coraz trudniej znaleźć za­
mówienia. Blacha pierwszego 
gatunku zaś ma zagwaranto­
wany zbyt. Wniosek: mniej 
blachy gorszej, jak najwięcej 
blachy białej pierwszego ga­
tunku!

Na pochwałę za dobrą pra­
ce. za pełne i terminowe wy­
konywanie zamówień ekspor­
towych, zasłużyła sobie zało-

ga Walcowni Drobnych Pro­
fili. Dostawy prętów dla USA 
— tak pod względem ilości 
jak i jakości — są obecnie 
najmocniejszym punktem hu­
ty. Gorzej niestety jest z wal- 
cówką.

Dobrze na ogół i bez zagr^ 
żeń przebiega wysyłka na 
eksport rur oraz blachy O- 
cynkowar.ej. Plany miesięcz­
ne w tych dwóch asortymen­
tach powinny być w pełni 
wykonane. (jd)

Wykorzystanie taboru PKP lepsze

Uwaga na platformy!

Uroczyste nadanie tytułu Oddziału Pracy Socjalistycznej
— siulounihom

racjonalizatorskim a także o 
współpracy z kierownictwem 
wydziału i pozostałymi jego 
oddziałami.

Załoga Oddziału Przygoto­
wania Zestawów musiała po­
konać niemało przeszkód i 
trudności, musiała dać wiele 
dowodów dobrej, terminowej 
i jakościowej roboty, aby za­
służyć sobie na zaszczytne wy­
różnienie i miano Oddziału 
Pracy Socjalistycznej. Należy 
podkreślić, że jest to drugi te­
go rodzaju tytuł (po Odlewni 
Żeliwa) przyznany za zespoło­
we osiągnięcia w pracy w na­
szej hucie.

Obecnie notujemy pewną 
poprawę w wykorzystywaniu 
taboru kolejowego PKP w 
hucie. Normy postojowego 
nie są przekraczane, kar kon­
wencjonalnych nie płacimy. 
Ostrości jednak nabiera pro­
blem numerycznego ro­
zliczania wagonów. W tej 
dziedzinie, nie mieliśmy i nie 
mamy czym się pochwalić. 
Trzeba będzie wielkiego wy­
siłku ze strony wydziałów, 
trzeba będzie maksymaln’e 
przyspieszyć za — i wyładun­
ki. aby wykorzystanie każde­
go oddzielnego wagonu było 
pełne.

Obecnie nie brakuje w hu­
cie wagonów krytych wyko­
rzystywanych do transportu 
wyrobów eksportowych.
Rzecz jednak w tym, aby za­
chować rytmiczność załadun­
ków, szczególnie w ostatniej, 
„najgorętszej” dekadzie mie­
siąca. Prublemem natomiast 
stały się obecnie wagony-

platformy. A więc apel do 
wydziałów o gospodarne ko­
rzystanie z tych wagonów.

TOPL W JABŁONCE
W ostatnią niedzielę służba me- 

dyczno-ianitarna TOPL przy EMO 
brała udział •< wycieczce »orga­
nizowanej na Orawę. terest^/ey 
zwiedzili przejścia graniczne, e- 
bejrzeli skansen w Zubrzycy oraz 
urządzili ognisko połączore z 
pieczeniem ziemniaków. Kierow­
nikiem wycieczki był Józef D*»o- 
rzański a kierownikom wozu kol. 
Wawrzeniec.

PETETEKOWCY ZMO 
W ŁAŃCUCIE

W ostatnich dniach członkowie 
Kola PTTK, ich sympatycy oraz 
część załogi udali się na wyciecz­
kę do Łańcuta. Trasa przebiegaU 
przez Tarnów, Dębicę, Rzeszów. W 
czasie przejazdu uczestnicy wy­
cieczki zwiedzali zabytki na tra­
sie a przede wszystkim zamek i 
Muzeum w Łańcucie.

MARIAN ROMANOWSKI
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Konieczne zwiększenie iempa. robót

II. UBIEGŁY PIĄTEK w 
yy sali Ogniska Młodych 

T odbyło się uroczyste na­
danie tytułu Oddziału Pracy 
Socjalistycznej pracownikom 
OddŁ Przygotowania Zesta­
wów Stalowni Martenowskiej 
HiL.

W uroczystości udział wzię­
li: I sekretarz KF PZPR TA­
DEUSZ WACHOWSKI, sekre­
tarz KF MARIAN NAJDU­

CHOWSKI, prezes Rady Ro­
botniczej HiL IRENEUSZ 
SZPARNIAK, sekretarz Rady 
Zakładowej Kombinatu AL­
FRED MIODOWICZ. z-ca 
przewodniczącego ZF ZMS 
ROMAN BRĄGIEL, I sekre­
tarz KZ PZPR w Stalowni 
JOZEF NOWOTNY, przewod­
niczący ZZ ZMS P-50 JOZEF 
ZDRADZISZ, prezes Rady 
Robotniczej P-50 TADEUSZ

BIERNACKI, z-ca kierownika 
wydziału inż. JANUSZ RA- 
ZOWSKI, kierownik Stalowni 
Konwertorowej inż. JERZY 
GRZYB. W urcc-ystości wziął 
również udział kierownik od­
znaczonego oddziału inż. HEN­
RYK GEDIGA, który przed­
stawił obszerną informację o 
warunkach pracy Oddziału 
Przygotowania Zestawów, o 
współzawodnictwie i ruchu

Z obrad plenum Rady Zakładowej
(Dokończenie ze str. 3) 

eo za tym idzie popłatniejszej 
roboty. Braku opieki socjalnej 
i życzliwości. Szczególnie 
przykry był list cytowany 
przez tow. Wolskiego, list na­
desłany do redakcji „Głosu” 
przez świeżo upieczonego hut­
nika. Przytacza szereg przy­
kładów braków i niedociąg­
nięć w dziedzinie socjalno-by­
towej, z którymi borykać się 
musi młody pracownik w hu­
cie.

Bywa i tak, że „nowicjusz” 
musi wkupić się do zespołu 
płacąc haracz w postaci wód­
ki i zakąski. Często zamiast 
z serdecznością i zrozumie­
niem swej niełatwej sytuacji, 
styka się z grubiaństw^em i 
po prostu z chamstwem: trzeba 
mu dać w kość żeby dobrze 
popamiętał szefa. Zamiatać 
halę, icykoriywać poniżające 
czynności! Takim postawom

ludzi, a nie są one niestety 
jeszcze wyjątkiem, wydać 
trzeba ostrą walkę. Inna 
rzecz: dziwne to było, że
mówili o tych sprawach przed­
stawiciele dyrekcji HiL, a 
więc ludzie, którzy chyba o d- 
powiadają za takie fakty. 
Dlaczego nie zrobili nic, aby 
je wyeliminować i wytępić, 
dlaczego nikomu — jak mówił 
tow. M. Najduchowski — od­
powiedzialnemu za to nic 
spadł włos z głowy? Zamiast 
stwierdzać fakty — lepiej chy­
ba wziąć się do kontroli i egze­
kwowania prawdziwie socja­
listycznych postaw od ludzi z 
dozoru technicznego, oficerów 
produkcji, a więc i wychowaw­
ców nowych pracowników.

PLENUM RZK powołało 
komisję, która opracuje 
uchwałę w sprawie pro­

cedury przyjęć do pracy w 
HiL — ważnego elementu

adaptacji. Będzie to duży 
krok naprzód, ale pod wa­
runkiem że uchwała doczeka 
się konsekwentnej realizacji. 
Zbyt często bowiem kończy 
się na podjęciu uchwały, a 
brakuje już sił i energii dla 
zapewnienia kontroli jej w y- 
konania. A to jest przecież 
najważniejsze.

JERZY DANEK

noaocxtoooocococooaoooooooooc
Sina dal — głęboka stu­
dzienka — nie dają spać 
mieszkańcom osiedla Cen­
trum — C

Osiedle stanowi obiekt zamknię­
ty blokami domów — stąd aku­
styka niezwykła. W środku osie­
dla klub NOT, gdzie średnio 2 
razy w miesiącu urządzane są za­
bawy. Bawi sic >00 osób, nie śpi

1000 mieszkańców. Pomieszczenie 
NOT-u szczupłe — po kilku głęb­
szych humor — śpiew — szum 
uczestników zabawy. orkiestra 
gra, a w jej składzie trąbka — 
instrument szczególnie kołysząey 
mieszkańców do snu w godzinach 
21.00 — 2 oo — 4.0*. Pomocy t MO 
— ratunku s DRN — oczekują 
mieszkańcy. Kto zagwarantuje 
odpoczynek?

ZYGMUNT LITWIŃSKI

Nie ma jednak mowy o 
zamknięciu jakiegoś rozdziału 
we współzawodnictwie. Wprost 
przeciwnie, zdobyty tytuł do­
pinguje załogę do jeszcze le­
pszej pracy i zdwojenia wy­
siłków, aby dotychczasowe o- 
.'•'ągnięcia — pomnożyć. Drogą 
do tego będzie rozwinięcie 
współzawodnictwa o jeszcze 
wyższe niż dotychczas tro­
feum, o odznakę 1000-lecia 
Państwa Polskiego.

Odznaki OPS i dyplomy u- 
znania wręczył — najpierw , 
kierownikowi oddziału tow. 
Gcdidże, a następnie członkom ' 
zalcgi — sekretarz Rady Za- 1 
kładowej Kombinatu tow. A. 
Miodowicz. Niezależnie od te- I 
go wręczono dvp!omy uznania 1 
przyznane przez kierownictwo 
wydziału. (kp.)

Na zdjęciu grupa wyróż­
nionych pracowników Oddzia- , 
łu Pracy Socjalistycznej w j 
Stalowni Martenowskiej HiL: i 
JULIAN MAJ —mistrz, ZDZI- I 
SŁAW OCHOŃSKI, JOZEF ! 
LEWICKI. JOZEF LEJKÓW- j 
SKI. FRANCISZEK GĄSEK, 
STEFAN WADÓWKA. AN- | 
TONI KUKUŁKA, WLADY- . 
SŁAW LATAŁA, FRANCI- I 
SZEK KACZMARCZYK, TA­
DEUSZ GOLONEK. TADE- I 
USZ KARAŚ, FRANCISZEK ' 
KOWALSKI, STEFAN ZA­
WADZKI, JAN SOKOŁOW­
SKI. EUGENIUSZ BARAN, 
CZESŁAW MAJ, EDWARD 
WOŻNIAK, ALBIN LICHON, 
STANISŁAW JONCZY i MIE­
CZYSŁAW KOCEL.

Foto J. Podlccki

• na budowie Walcowni Slabing
• przy wielkim piecu nr 5
Nowy wielki obiekt naszej 

huty, slabing. oparty na 
dokumentacji radzieckiej, 

przyobleka się coraz wyraźniej 
w realny kształt. Obecnie na­
dal trwają intensywne prace 
ziemne, których opóźnienie 
nastąpiło na skutek niedosta­
tecznej ilości urządzeń, po­
trzebnych na tę budowę Kra­
kowskiemu Przedsiębiorstwu 
Zmechanizowanych Robót Zie­
mnych. W konsekwencji utru­
dniło to wejście na teren bu­
dowy następnym przedsiębior­
stwom, zwłaszcza Mostostalo­
wi.

W br. plan budowy obejmu­
je wartość 2«0 min zł; w chwi­
li obecnej grozi nie wykona­
nie go. jeśli nic zostanie u- 
sprawnicne przekazywanie 
frontu robót dla Mostostalu i 
jeśli nie będą dotrzymane ter­
miny dostaw konstrukcji prz.ez 
Hutę Zabrze, Hutę im. M. 
Nowotki oraz Konstal z Cho­
rzowa.

Warto przypomnieć, ii zakoń­
czenie budowy nowego, wielkie­
go slabinga ma nastąpić w trze­
cim kwartale lś6ś r., a ogólna 
wartość tego wydziału wyniesie 
3,3 mld zl. Już ta ostatnia cyfra 
obrazuje wielkość alabinga. Okres 
Jego budowy Jest krótki. Jeśli zo­
stanie dotrzymany zgodnie z pla­
nem, jak na tak ogromny wy­
dział hutniczy. Z potrzeb naszej 
huty wynika konieczność skróce­
nia Jednak nawet tego niedługie­
go terminu, o co rozegra się za­
pewne zacięta walka. Rzecz w 
tym, by była oua podjęta dosta­
tecznie wcześnie, a nie dopiero w 
końcowych fazach robót budowla­
nych. Obok robót ziemnych i ni­
welacji gruntu, montowane są już 
dwie hale podstawowe slabinga,

budynku głównego i pieców wgłę­
bnych.

A co słychać na budowie 
dwutysięcznika, czyli 
wielkiego pieca nr 5? W 

październiku nastąpiło oży­
wienie na placu budowy kom­
pleksu obiektów w. pieca nr 
5. Pracuje na nim obecnie o- 
kolo trzy i pół tysiąca budow­
lanych. Mimo tego tempo prac 
nie jest jeszcze dostateczne, 
jeśli się zważy, iż w grudniu 
br. ma nastąpić już urucho­
mienie tego kompleksu. Szcze­
gólnie przyspieszyć tempo 
prac należałoby na obiektach 
pomocniczych, jak budynek 
administrac7jno-socjalny, re­
miza kadzi, mieszarka gliny.

Na tej budowie dobrze spi­
suje się Mostostal i Krakow­
skie Przedsiębiorstwo Budo­
wy Pieców Przemysłowych. 
Gorzej natomiast wypada Za­
rząd nr 1 PPB HiL, Elektro- 
montaż i PIP. W ostatnich 
dniach zostały przeprowadzo­
ne próby rozruchowe w gl. 
podstacji elektrycznej tego 
rejonu, co pozwala na kolejne 
podejmowanie prób rozrucho­
wych nowych obiektów.

Olbrzymi wielki piec nr S o ku­
baturze 2 tys. m sześć, wysoka 
zautomatyzowany I nowoczesny, 
powinien być najbliższym w ter­
minie obiektem huty, oddanym 
do eksploatacji. Co więcej, dla u- 
ruchomienia go w grudniu po­
trzebne jest przyspieszenie Jego 
przekazania przez budowlanych, 
aby mogło to nastąpić jeseesę w 
połowie grudnia, tj. przed nadej­
ściem niesprzyjających warun­
ków zimowych. O to właśnie a- 
pelujcmy do załóg budowlanych, 
pracujących na budowie komple­
ksu obiektów wielkiego pieca nr 5.

Wre praca przy budowle wielkiego pieca nr 5. najpotęż­
niejszego i najbardziej nowoczesnego w kraju.

FOT. ST. GAWLIŃSKI

ik.

Pozornie — 
gmatwanin» 

konstrukcji, a- 
lc tylko dla la­
ika. Każde 
przęs'o, każdy 
element bali 
Walcowni Sla­
bing służy o- 

kreślonemu 
celowi. Powoli 
z tej plątaniny 
wielu konstru­
kcji rvsuje 

się przyszły, 
nowoczesny a- 
biekt.

♦
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Garbo Gliwice na nowohuckim ringu
Mistrzostwa I ligi bok­

serskiej powoli nabie­
rają rumieńców. Kry­

stalizuje się czołówka. Druży­
na Hutnika natrafiła na groź­
nego rywala w warszawskiej 
Gwardii — co można uznać 
za sporą niespodzianką. Po­
dobnie jak fakt, że w czo­
łówce znalazły się takie ze­
społy jak Stal ze Stalowej 
Woli czy Carbo Gliwice. War­
tość tej ostatniej drużyny bę­
dziemy mieli okazję spraw­
dzić już w dniu dzisiejszym. 
Gliwiczanie zmierzą się bo-

Nowy zarząd 
MKS Krakus

W ubiegłą sobotę odbyło się 
walne zebranie MKS Krakus. 
Po omówieniu działalności 
klubu i zarządu w minionej 
kadencji oraz planów na naj­
bliższy okres, zebrani doko­
nali wyboru władz klubowych. 
Prezesem zarządu wybrano 
ponownie mgr inż. Ryszarda 
Sokołowskiego — dyrektora 
Technikum Hutniczo-Mecha- 
nicznego, wiceprezesami: inż. 
Tadeusza Wursta — wicedy­
rektora Technikum Elektrycz­
nego i mgr Mieczysława Soko­
łowskiego — kierownika 
Dzielnicowego Ośrodka Spor­
towego, sekretarzem mgr 
Adama Swiebockiego, skarb­
nikiem mgr Norberta Borzy- 
eha, gospodarzem Stanisława 
Rajskiego.

Szkolne ligi piłki ręcznej
Od paru tygodni na boisku 

Krakusa odbywają się zawo­
dy piłki ręcznej uczniów szkół 
podstawowych. Utworzono I 
1 II ligę dla chłopców i dla 
dziewcząt. Każda liga składa 
się z 8 zespołów. Tak więc 
32 drużyny rywalizują o mia­
no najlepszego zespołu szkół 
podstawowych. Zawody trwać 
będą do końca października.

UWAGA, KULTURYŚCI
Zajęcia sekcji kulturystyki od­

bywać się będą w poniedziałki, 
»rody i piątki o godzinie 18.00 w 
sali szkoły nr 83. Zapisy przyj­
muje sekretariat Ogniska TKKF.

WPISY DO OGNISKA 
DZIECIĘCEGO

W ZDK HiL
PRZEGLĄDY ZESPOŁÓW 

ARTYSTYCZNYCH
W ramach Festiwalu Kul­

turalnego Zw. Zawodowych 
odbywają się przeglądy ama­
torskich zespołów artystycz­
nych. Ostatnio, w eliminacjach 
zespołów teatralnych z Domu 
Kultury HiL wz’ął udzał 
Teatr Małych Form. W dniach 
od 22 do 23 bm. na przeglą­
dzie w Szczawnicy m. in. wy­
stąpią zespoły z ZDK: Estra­
da Poetycka i zespoły wokal­
ne.
„PO SZÓSTEJ" — PROGRAM

TELEWIZYJNY 
Z KRZYSZTOFOROW

22 bm., o godz. 18 z krakow­
skich Krrysztoforów, w programie 
ogólnopolskim nadawana będzie 
impreza pn. „Po szóstej” — Mlo- 
drieżowego Klubu Telewizyjnego. 
Wystąpią: amatorski klub filmo­
wy ZDK, ognisko plastyczne i c- 
strada poetycka z fragmentem 
programu pt. „Kiedy znów będę : 
mały", węd ług tekstów J. Kor­
cu ka.

KURSY JĘZYKÓW OBCYCH
ZDK HiL przyjmuje jeszcze 

«•pisy na kursy języków ob- ' 
cych: niemiecki, francuski i • 
rosyjski, dla początkujących. ■ 
Zajęcia rczpcczną s ą 1 listo­
pada br. Zgłrszenia przyjmuje 
stkreter!at ZDK, ul. Majakow­
skiego 2 (tel. 427-65).

STUDIUM KULTURY
27 bm. o godz. 18 w kawiar­

ni ZDK cdbędz e się inaugu­
racja S‘udium Kultury. Stu­
dium organizowane jest dla | 
działaczy kul’uralno-cświato- ' 
wych z poszczególnych wy- I 
działów huty oraz hoteli pra- j 
cowniczych HiL 1 

wiem z zespołem Hutnika o 
mistrzowskie punkty na no­
wohuckim ringu.

Mecz powinien być cieka­
wy. Na czoło zapowiadanych 
pojedynków wybija się nie­
wątpliwie walka w wadze 
średniej Słowakiewicz — Ktic- 
mierz. Nie będzie to pierwszy 
pojedynek tych dwu pięścia­
rzy. We wrześniu ubiegłego 
roku w finale turnieju o Czar­
ne Diamenty, który odbywał 
się w Katowicach, lepszy oka­
zał się Słowakiewicz i jemu 
przypadło to cenne trofeum. 
Na wiosną br. na mistrzo­
stwach Polski we Wrocławiu 
triumfował Kucmierz. Jak bę­
dzie dziś? Jedno jest pewne 
— bez względu na wynik, bę­
dzie to niewątpliwie gwóźdź 
wieczoru.

Z zainteresowaniem śledzić 
będziemy występ reprezentan­
ta Carba w wadze lekkiej, 
Tkocza. Niedawno uczestniczył 
w meczu międzypaństwowym 
z NRD, odnosząc zwycięstwo 
przed czasem. Jak wypadnie 
w pojedynku z Dudczakiem — 
oto kolejny znak zapytania.

Ciekawie zapowiada się 
walka w wadze muszej. Na- 
konicczny, który kandyduje 
do reprezentacji kraju na 
mecz z Bułgarią, trafia na 
silnego przeciwnika w osobie 
Cyronia. Równie wiele moż­
na sobie obiecywać po poje­
dynku w wadze piórkowej 
Burakowski — Poch, w wa­
dze półciężkiej Dragan — Ja­
roszewski czy w wadze cięż­
kiej Jędrzejewski — Malkie­
wicz.

W sumie: awizujemy inte­
resujące widowisko. Drużyna 
Hutnika włoży niewątpliwie 
w mecz maksimum ambicji. 
Bieżąca kolejka może jej bo­
wiem przynieść ponownie po­
zycję przodownika. Warszaw­
ska Gwardia boksuje ze swym 
lokalnym rywalem, Legią i w 
razie porażki, a nawet remi­
su, ustąpi miejsca Hutniko­
wi. Pod warunkiem oczywi­
ście, że nowohucianie zainka- 
sują oba punkty w pójedyn- 
ku z Carbo.

Początek meczu Hutnik — 
Carbo dziś (sobota, 22 paź­
dziernika) o godzinie 19.00 w 
hali widowiskowo-sportowej.

Najmłodsi mieszkańcy No- 
wej^Huty^chętnie korzystają 
z zajęć, imprez i spotkań, or­
ganizowanych w Ognisku 
Dziecięcym ZDK HiL Obec­
nie placówka ta przyjmuje 
jeszcze wpisy do modelarni 
lotniczej i szkutniczej, gabine­
tu technicznego, klubu filate­
listycznego oraz zespołów: re­
cytatorskiego i orkiestry-per­
kusyjnej. Wpisy przyjmuje se­
kretariat Ogniska os. na Skar­
pie 64, codziennie, w godz. od 
15 do 20.

Październik jako miesiąc popu- 
laryzątji oszczędzania, ma już 
niemałe tradycje i wielu zwo­

lenników, biorących chociażby u- 
dział w konkursach i imprezach 
urządzanych w tym czasie przez 
TKO. Tego roku szczególny na­
cisk jest położony na popularyzo­
wanie mieszkaniowej książeczki 
oszczędnościowej PKO. Zadaniem 
tej firmy oszczędzania jest uła­
twienie i przyspieszenie otrzyma­
nia nowego mieszkania poprzez 
spółdzielnię mieszkaniową. Posia­
danie mieszkaniowej książeczki 
oszczędnościowej uprawnia do 
złożenia wniosku bezpośrednio lub 
Z3 pośrednictwem zakładu pracy — 
o wpisanie do rejestru kandyda­
tów na członków spółdzielni, do 
ubiegania się o przyjęcie na 
członka spółdzielni (po zgroma­
dzeniu odpowiedniej wysokości 
wkładu).

Książeczka znakomicie ułatwia 
i przyspiesza grom-.dze potrzeb­
nej sumy poprzez doliczanie od­
setek. a specjalne premie w wy­
sokości 59 złotych zdopingują po­
siadaczy książeczek do systema­
tycznego oszczędzania, gdyż do­
liczenie tej premii jest uwarunko­
wane właśnie systematycznością 
wpłat.

Mieszkaniowa książeczka oszczę­
dnościowa umożliwia również ro­
dzicom i opiekunom zgromadze­
nie pieniędzy na mieszkanie dla

Siatkarze bronią
Pucharu CRZZ
W Katowicach rozpoczął się 

wczoraj finałowy turniej o 
Puchar Centralnej Rady 
Związków Zawodowych. O- 
brońca Pucharu — Hutnik 
spotka się tam z GKS Kato­
wice, Stalą Mielec i Społem 
Łódź. Warto dodać, że trójka 
ta wyeliminowała w' półfina­
łach zeszłorocznych finali­
stów: GKS okazał się lepszy 
od Huraganu Wołomin. Il-li- 
gowy Społem — od Chełmca 
Wałbrzych (I liga), a Stał 
Mielec od szczecińskiej Pogo­
ni. Tak więc spośród czwór­
ki zeszłorocznych finalistów 
na placu boju pozostał tylko 
Hutnik.

Po emocjach Pucharu CRZZ 
siatkarzy Hutnika czeka mię­
dzynarodowy turniej o Sta­
lowy Puchar Nowej Huty. 
Jak już zapowiadaliśmy pier­
wsze spotkania odbędą się w 
najbliższy piątek 28 paździer­
nika. W tym tygodniu o go­
dzinie 18.00 grać będą: Hut­
nik — GKS Katowice, a na­
stępnie Dynamo Berlin — 
Gwardia Wrocław. W sobotę
29 bm., również o 18.00: Hut­
nik — Gwardia Wrocław i 
Dynamo — GKS. W niedzielę
30 bm. o godzinie 10.00: GKS 
— Gwardia i Hutnik — Dyna­
mo Berlin. Wszystkie spotka­
nia w hali Wandy.

Radzimy zwrócić uwagę na 
drużynę berlińskiego Dyna- 

----- •-----

Sukcesy piłkarzy ręcznych
W drugiej rundzie mi­

strzostw klasy A okręgu kra­
kowskiego w piłce ręcznej ze­
spół Hutnika rozegrał 4 spot­
kania. Trzy z nich zakończyły 
się zwycięstwem nowohucian, 
a jedno remisem. Hutnik wy­
grał z BKS Start Sokół Boch­
nia 19:15, z OKS» Okocim 
20:16 i Dalinem Myślenice 
42:20 (!). Zremisował nato­
miast 18:18 z Wawelem Kra­
ków — zeszłorocznym mi­
strzem okręgu. Drużyna wy­
raźnie się skonsolidowała, 
wykazuje sporą ambicję. W 
tych ostatnich meczach na 
szczególne wyróżnienie zasłu­
żyli: bramkarz Stypuła (po­
wrócił ostatnio do klubu po 
odbyciu służby wojskowej), 
Wiltos. Łoziński, Bugajski.

Po czwartej kolejce drugiej 
rundy Hutnik zajmuje trze­
cie miejsce w tabeli za Fablo- 
kiem Chrzanów (niemal pew­
nym kandydatem na mistrza) 
i AZS Kraków (ta ostatnia 
drużyna jako I-ligowiec nie 
będzie brana pod uwagę w 
ostatecznej klasyfikacji). Tak 
więc nowohucianie mają re­
alne szanse na wicemistrzo­
stwo.

W sobotę 22 bm. zespól Hutnika 
grać będzie z Wandą (aktualnie 
czwarte miejsce w tabeli). Mecz 
odbędzie sie na boisku szkoły 
nr 85, osiedle Stalowe. Początek 
o godz. 15.00. w niedzielę 23 bm. 
na tym samym boisku wystąpią 
aż 4 drużyny Hutnika. O 5.00 ju­
niorzy spotkają się z AZS II. o
10.30 odbędzie się mecz seniorów 
Hutnik — AZS, o 12.00 juniorki 
zmierzą się z MKS Bochnia, a o
13.30 młodzicy grać będą z OKS 
Okocimski.

Przez książeczkę PKO 
do własnego mieszkania 
dzieci. Wpłaty te są również pre­
miowane, a książeczki mieszka­
niowe młodych małżonków (jeśli 
posiadają dwie i jeśli nawet tyl­
ko jedno oszczędzało systematycz­
nie przez okres czterech lat) otrzy­
mują dwie premie.

Wpłaty na mieszkaniowe ksią­
żeczki oszczędnościowe można 
uiszczać za pośrednictwem zakla- 

SiAŻECZKA

CIÍ0HOSCÍ8WA

oszczędzaj

ma. Jest to wicemistrz NRD, 
ma w swym składzie 6 rep-e- 
zentantów kraju. Narodową 
drużynę tworzą tam prakty­
cznie zawodnicy dwu klu­
bów — właśnie Dynama Ber­
lin oraz mistrza NRD SC 
Leipzig. Na mistrzostwach 
świata w Pradze zespół NRp- 
wvgrał z reprezentacją Pcls'ti( 
3:0 (15:4, 15:6, 15:9). Tak uaę: 
nowohucki turniej stanowić 
będzie okazję do bodaj poło­
wicznej rehabilitacji polskiej 
siatkówki w konfrontacji z 
siatkówką naszych zachodnich 
sąsiadów, która w ostatnich 
latach poczyniła oszałamiają­
ce postępy. Dla Hutnika i do- 
zostałych polskich zespołów 
będzie to już ostatnia próba 
przed mistrzostwami I ligi, 
które rozpoczynają się 5 li­
stopada.

Hutnik I b - Urania Kochłowice 
w 1/32 Pucharu Polski

W niedzielę rozegrane zosta­
ną pierwsze spotkania Pu­
charu Polski na szczeblu 

centralnym. Uczestniczyć w nich 
będą dwie drużyny Hutnika. Pier­
wsza drużyna, jako przedstawi­
ciel II-ligi zakwalifikowana zo­
stała do rozgrywek pucharowych 
z urzędu. Spotkanie Jej z Avią w 
Świdniku, zostało jednak przeło­
żone z- tej niedzieli na dzień 1 li­
stopada. Rezerwa natomiast, u- 
czestniczy w Pucharze jako zwy­
cięzca rozgrywek okręgowych. O- 
prócz Hutnika Ib, okręg krakow­
ski reprezentuje jeszcze Unia Tar­
nów. Nadmienić należy, że Hut­
nik, Ib odniósł podobny sukces w 
roku ubiegłym. Wówczas to pił­
karze Hutnika Ib wygrali na 
szczeblu centralnym z Hetmanem 
Zamość oraz Stalą Mielec, a wy­
eliminowani zostali z dalszych 
rozgrywek dopiero przez pierw­
szoligowy Ruch Chorzów.

W tegorocznej edycji Pucharu 
Polski, los przydzielił Hutnikowi 
Ib za pierwszego przeciwnika — 
Uranię Kochlowice, obecnego li­
dera drugiej grupy ligi między- 
wojewódzkej. Urania jest dobrze 
znana sympatykom piłki nożnej 
w Nowej Hucie, gdyż w ub. sezo­
nie występowała w II lidze jako 
beniaminek i po rocznym poby-

Szkoły nr 91 i 83 najlepsze w czwórboju
W tradycyjnych zawodach 

lekkoatletycznych uczniów 
szkół podstawowych, znanych 
pod nazwą Czwórboju Przy­
jaźni, startowało w naszej 
dzielnicy prawie 400 dzieci. 17 
szkół wystawiło po 2 druży­
ny — jedną w kategorii wie­
ku 11—12 lat, a drugą 13—14 
lat. Każda drużyna składała 
się z 5 dziewcząt i 5 chłopców.

W kategorii starszej pierw­
sze miejsce zajęła drużyna 
szkoły nr 91, dla której 1.185 
pkt. „zarobiły" dziewczęta, a 
1.229 pkt. chłopcy. Drugie 
miejsce zajęła szkoła nr 83 
(dziewczęta 1.301 pkt., chłop­
cy 1.014 pkt.), trzecie miejsce 
— szkoła nr 102 (dziewczęta 
1.111 pkt., a chłopcy 1.052 
pkt.).

W kategorii młodszej pierw­
sze miejsce zajęła szkoła nr 
33 (dziewczęta 977 pkt., a 
chłopcy 793 pkt.), drugie — 
szkoła nr 99 (odpowiednio 923

dów pracy, członkowie związków 
twórczych i renciści mogą wno­
sić wpłaty bezpośrednio w kasach 
PKO, w ajencjach PKO w zakła­
dach pracy lub w urzędach pocz­
towych.

Ponieważ posiadanie mieszka­
niowej książeczki oszczędnościo­
wej jest głównym warunkiem o- 
trzymania mieszkania, więc reali­
zujemy jak najszybciej aktualne 
baslo „Im szybciej otworzysz 
mieszkaniową książeczkę oszczęd­
nościową PKO, tym prędzej o- 
trzymasz mieszkanie”.

— — — — V V V V V * w w w w

Podobne plan­
sze i hasła 

spotykamy 
w październi­
ku — Miesiącu 
Upowszechnia­
nia Oszczędno­
ści na terenie 
huty. Oszczę­
dzać naprawdę 

warto...
FOT. 

J. PODLECKI

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

Lotnik Wrocław-Hiitnik
o miejsce w środku tabeli

Tak jak przewidywaliśmy, 
piłkarze Hutnika powró­
cili z Warszawy bez zdo­

byczy punktowych. Postawą 
swoją zasłużyli jednak na 
uznanie i byli bardzo blisko 
wywalczenia jednego punktu. 
Na przeszkodzie w uzyskan!u 
remisu stanęły jednak: decy­
zja sędziego uznającego dru­
gą bramkę dła Gwardii, która 
zdobyta została z wyraźnej 
pozycji spalonej, oraz trwa­
jąca w dalszym ciągu anemia 
strzałowa napastników Hut­
nika. Szczególnie niepokojąca 
jest słaba gra. mała skutecz­
ność napastników. O ile po­
trafią oni ograć przeciwnika

cie opuściła jej szeregi. Ciekawi 
więc jesteśmy, jaki poziom repre­
zentuje ona obecnie. Rezerwa 
Hutnika napewno nie zechce ła­
two sprzedać swej skóry, gdyż 
otwiera się przed nią szansa i 
możliwość dania znać o sobie na 
cały kraj. Zresztą piłkarze Hut­
nika Ib, reprezentują też niezły 
poziom, czego dowodem jest przo­
downictwo w lidze okręgowej. 0- 
slainio Hutnik Ib wygrał z Gór­
nikiem Brzeszcze 3:0, zdobywając 
bramki ze strzałów Jagielczuka, 
rodskoczyja i Krupy.

W przedmeczu o godz. 10-tej, 
juniorzy Hutnika rozegrają ko­
lejny mecz o mistrzostwo ligi 
wydzielonej, z Wisłą Kraków. W 
ub. niedzielę w derbowym me­
czu z MKS „Krakus" — juniorzy 
dc znali zasłużonej porażki, prze­
grywając 0:1. Strzelcem jedynej 
bramki był Toś.

P.S. Zarząd KS „Hutnik” zawia­
damia posiadaczy legitymacji 
członka wspierającego, upraw­
niających do bezpłatnego wstępu 
na stadion, oraz posiadaczy kart 
wolnego wstępu wydanych przez 
Klub — że zgodnie z zarządze­
niem PZPN — legitymacje te i 
karty na zawody pucharowe są 
nieważne.

J. C.

i 738 pkt.), a trzecie — szko­
ła nr 85 (836 i 780 pkt.).

Podobną imprezę — z tym, 
że uczestniczyć w niej będą 
reprezentacje szkół średnich 
— oglądać będziemy na sta­
dionie Krakusa w najbliższy 
wtorek i środę — 25 i 26 bm.

Natomiast lekkoatleci Kra­
kusa spotkają się w nadcho­
dzącą niedzielę 23 bm. na sta­
dionie Cracovii z zespołami 
krakowskich MKS-ów (Jor­
dan, Cracovia i Kraków), w 
spotkaniu o Puchar „Sportow­
ca".

Nasi współpracownicy piszą
Pożegnanie pracownika

W-21
Kilka dni temu 

w nowohuckim 
Klubie NOT od­
było się uroczy­
ste pożegnanie 
odchodzącego na 
rentę długolet­
niego pracowni­
ka W-21, ob. 
Stanisława Kur­

ka. Przepracował on 15 lat na 
stanowisku zaopatrzeniowca w 
tym wydziale; S. Kurek był po­
nadto znany na terenie Pionu TE, 
nie tylko samego wydziału W-21, 
jako długoletni sekretarz OOP, 
członek Rady Robotniczej, cieszył 
się zawsze zaufaniem załogi.

W spotkaniu z okazji przejścia 
ob. S. Kurka na rentę wzięli u- 
dział członkowie kierownictwa 
społecznego i gospodarczego Pio­
nu TE, m.in. sekretarz KZ partii 
w Pionie J. Gędzior, gl. energe­
tyk HiL, mgr inż. Z. Centkowski, 
przewodniczący Rady Zakładowej 
Fionu J. Walas.

Odchodzącemu na zasłużony wy­
poczynek po pracy S. Kurkowi, 
zloź-no se-deczre podziękowania 
za jego wkład w wyniki osiąga­
ne przez Wydział W-21.

L. SZALECKI
..orespondent W-21

Kierunek: szkolenie
Wiele uwagi w organizacji par­

tyjnej Plonu TE przywiązuje się 
do zwiększenia frekwencji na 
szkoleniu partyjnym; co podkreś­
lił w swoim wystąpieniu na roz­
poczęciu szkolenia w okresie je- 

w polu i wypracować nawet 
dcgiap.e pozycje strzałowe — 
to całkowicie tracą głowę, gdy 
przyjdzie oddać strzał. Nic 
dziwnego, że grając w takim 
stylu, napad Hutnika zdobył 
dctychczas najmniej bramek 
z wszvstkich drużyn drugoli- 
gawych.

W niedzielę piłkarze Hutnika 
rozegrają zalegle spotkanie z Lot­
nikiem we Wrocławiu, teniami- 
nck II ligi mi obecnie dwa punkty 
mniej od Hutnika. Na swoim boi­
sku nie zechce łatwo stracić punk­
tów, gdyż byłoby do dla niego 
równoznaczne, a pozostaniem przez 
dłuższy okres na samym dole ta­
beli. Hutnik przegrywając ten 
mecz może całkowicie stracić kon­
takt ze środkiem tabeli. Liczyć się 
więc należy, że spotkanie będzie 
miało bardzo zacięty przebieg. Lot­
nik nie reprezentuje jednak tego 
poziomu, co dwaj ostatni prze­
ciwnicy Hutnika — Odra Opole i 
Gwardia Warszawa. Wolno więc 
nam liczyć, te piłkarze Hutnika 
przynajmniej o jeden punkt wzbo­
gacą swoje konto. J. C.

XIH Spartakiada HiL
PROWADZI WYDZIAŁ 

MECHANICZNO.
KONSTRUKCYJNY

Po 18 zakończonych do tej po. 
ry konkurencjach tegorocznej 
Spartakiady (w programie jest 
21) w ogólnej punktacji prowadzi 
Wydział Mechaniczno-Konstruk- 
cyjny 280 pkt. W pierwszej dzie- 
siątce znalazły się również: 2. 
Aglomerownia 273 pkt., 3. Zakład 
Materiałów Ogniotrwałych 265 
pkt., 4. Zakład Koksochemiczny 
247 pkt., 5. Walcownia Gorąca 
238 pkt, 6. HPR 235 pkt., 7. Wal. 
cownia Zimna 227 pkt.. 8. Odlew­
nie 202 pkt., 9. Główny Energe­
tyk 184 pkt., 10. Transport Kole, 
jowy.
PIERWSZE PIŁKI POD KOSZEM

W tym tygodniu rozpoczęły się 
rozgrywki o mistrzostwo I i n 
ligi koszykówki. Podajemy 
pierwsze wyniki w I lidze:

Dyrekcja Techniczna — Aglo­
merownia 38:21 (26:6). Najwięcej 
punktów zdobyli: dla Dyrekcji — 
Gracz 14, Białas 10, Klocek 10, 
dla Aglomerowni — Wajdanow- 
ski 11.

Walcownia Drobna — Wydział 
Mechaniczno.Konstrukcyjny 31:2« 
(13:13). Najwięcej punktów 
byli: Bochenko 11 dla zwyciężobw 
i Marzec 14 dla pokonanych;-

Odłewnie — HPR 54:36 (23UI. 
Punkty: dla Odlewni — Krupa" 22, 
Kożlak 14, Moczan 12, dla HPR — 
Stypuła 14. Łoziński 8.

Zakład Koksochemiczny — Wal­
cownia Zimna 33:27 (17:16). Punk­
ty: dla Koksowni — Urbaniak i 
Hyla po 10, Wąsik 9. dla Wal­
cowni — Rudy 10, Niewodowski 9.

A oto pierwsza tabela:
1. Odlewnie 1 2 34:3«
2. Dyrekcja Techn. 1 2 38:21
3. Zakład Koks. 1 2 33:27
4. Walcownia Drobna 1 2 31:26
5. Wydz. Mech-Konstr. 1 1 26:31
6. Walcownia Zimna 1 1 27:33
7. Aglomerownia 1 1 21:38
8. HPR J 1 36:54

siennym I sekretarz KZ partii w 
naszym Pionie tow. Karczewski. 
W związku z tym w roku bież, 
szczególnie dużo troski poświęca 
się stronie organizacyjnej szkole­
nia. Ponadto przed wykładowcami 
szkolenia w tej organizacji sta­
wia się poważne zadania, które 
dopomogą w kształtowaniu po­
staw ideowych członków organi­
zacji, w myśl uchwał KW i KF 
z maja oraz września. A że jest 
to sprawa bardzo na czasie, do­
wodziły m.in. głosy towarzyszy 
na zebraniach partyjnych, kryty­
kujących niektórych pracowników 
na kierowniczych stanowiskach, 
nie wykazujących właściwej po­
stawy ideowo-moralnej w codzien­
nej pracy.

Warto podkreślić, że wyraźnie 
zostało odróżnione szkolenie kan­
dydatów i członków partii, gdyż 
ci ostatni będą uczestniczyć w 
seminariach, pozwalających na 
szeroką dyskusję i wymianę po­
glądów na tematy najbardziej in­
teresujące członków organizacji.

Oczywiście wyniki szkolenia bę­
dą w głównej mierze zależeć od 
wykładowców, mających swobodę 
w doborze form szkolenia, w do­
stosowaniu do poziomu słuchaczy 
— jak to stwierdził tow. Marków, 
ski, kierownik Ośrodka Szkolenia 
Partyjnego KF partii w hucie, u- 
czestniczący również w rozpoczę­
ciu noweco roku szkoleniowego w 
Pionie TE. Ale ostateczne wyniki 
szkolenia ukształtują dopiero 
wspólne wysiłki i praca wykła­
dowców i uczestników szkolenia. 
Z takim założeniem rozpoczęto 
nowe wykłady i seminaria w or­
ganizacji partyjnej KZ Pionu TE.

B. STYN
Współpracownik z Pionu TE
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Ośrodek Społeczno-Prawny 
to nie tylko poradnictwo

d roku działa z inicja­
tywy ZF ZMS Ośrodek 
Społeczno-Prawny. Do 

tej pory była to filia Ośrodka 
Wojewódzkiego przy ZM ZMS. 
W ciągu tego okresu, narazie 
eksperymentalnego — przed­
stawiciele Ośrodka zorganizo­
wali ok. 30 prelekcji dla star­
szych klas Zasadniczej Szko­
ły Zawodowej i kół ZMS w 
wydziałach. Udzielili zarazem 
ponad 70 perad prawnych w 
czasie dyżurów, ja'<ie pełnili 
w Ognisku Młodych.

Główną tematyką zarów­
no prelekcji jak i porad były 
zagadnienia ustawodawstwa 
pracy, a także przestępczość 
wśród nieletnich.

Roczne doświadczenia poz­
walają po pierwsze na stwier­
dzenie faktu, że istnienie ta­
kiej placówki jest celowe, i 
po drugie, że należy podjąć 
pewne próby modyfikacyjne 
które umocniłyby jej rolę 
wśród nowohuckiej młodzieży.

Tak też w porozumieniu z 
kierownictwem Ośrodka Wo­
jewódzkiego, którego pracami 
kieruje tow. T. Walicki — 
prezes Sądu Powiatowego w 
Krakowie — postanowiono 
przedłużyć działalność tej in­
stytucji — jednakże na pra­
wach przyzakładowego Ośrod­
ka Społeczno-Prawnego. Jest 
to pierwszy przypadek utwo­
rzenia ZMS-owskiej placówki 
społeczno-prawnej przy okreś­
lonym zakładzie pracy. No­
wością będzie również posze­
rzenie zakresu spraw, którymi 
ma zajmować się ośrodek. Za­
angażowani zostaną obok 
prawników sądownictwa i 
prokuratury, radcy prawni z 
HiL, młodzi ekonomiści, inży­
nierowie oraz studenci z os­
tatnich lat kierunków huma­
nistycznych: socjologii, peda­
gogiki itp.

W ten sposób 
wachlarz spraw, 
mie się ośrodek, 
organizacyjnych 
3 sekcje: popularyzacji prawa, 
poradnictwa, i do spraw mło­
dzieży nieprzystosowanej. Jeś­
li idzie o tę ostatnią komisję 
przedmiotem jej zainteresowa­

zwiększa się 
którymi zaj- 
Ze względów 
powołuje się

Jak co roku, z uwagi na ciągle 
rosnące potrzeby kad.y facho. 
wców huta w miesiącu czerw­

cu br. przeprowadziła nabór w 
Zasadniczych Szkołach Zawodo­
wych miasta Krakowa oraz w Za­
sadniczej Szkolą Zawodowej w 
Świątnikach Górnych.

W wyn ku tego naboru w Pio­
nie Głównego Mechanika HiL zo­
stało zatrudnionych ogółem po 
zasadniczych szkołach zawodo­
wych i średnich szkołach techni­
cznych i ekonomicznych 14ś ab­
solwentów. W grupie tej dominu, 
ją przed? wszystkim tokarze, któ­
rzy w liczbie 90 odbywają staż 
pracy w Wydziale Mcchaniczno- 
Konsrrukcyjnym. Stworzenie wła­
ściwych warunków „stażowania”, 
zapęwn'enie odpaw edniejj ilości 
obrąb-’rek oraz kadrv instrukto­
rów dla tak pokaźnej liczby sta­
żystów przy naniętych zadaniach 
produkcyjnych jakie ciążą na Wy­
dziale Mechaniczno - Konstrukcyj­
nym, jest radanem niewątpliwie 
trudnym i nie łatwym do zreali­
zowania.

Trudności te zostały jednak po­
konane. Opracowano perspektywi­
czny plan stażu i zatrudnienia ‘ta. 
żystów po jego ukończeniu. Dla 
celów szkoleniowych wydzielono 
23 obrąb arki różnych typów oraz 
zapewniono 7-osobowa wysoko­
kwalifikowana kadro instruktorów. 
Stażystów podzielono w zależno­
ści od wieku na 2 rasadnic’e gru­
py tj. grupę młodocianych pra­
cujących w svst-ir:e nraee dwu- 
zmianowej oraz pełnoletnich, za- 
trudn onych w systemie pracy 
trójzmiąnowej.

Opracowany plan szkolenia prze, 
widuje nie tylko pracę na obra­
biarkach. ale również pracę na 
innych stanowiskach ściśle zwią­
zanych z pracą obrabiarkowca. 
Statyści wraz z kadrą instruktor­
ską oraz wydzielonym mistrzem .wegO?,

nia będzie młodzież tzw. trud­
na. Planuje się tu m. in. roz­
mowy indywidualne z niektó­
rymi uczniami z Zasadniczej 
Szkoły Zawodowej, a także z 
rodzicami.

Nie ulega wątpliwości, że 
taka działalność profilaktycz­
na jest nader pożyteczna ze 
względów społecznych. Stąd 
działalność Ośrodka Społecz­
no-Prawnego zasługuje na u- 
wagę i zainteresowanie wszy­
stkich ogniw ZMS, a także 
czynników odpowiedzialnych 
za pracę wychowawczą wśród 
młodzieży. Uroczyste otwarcie 
Ośrodka nastąpi 7 XI o goaz. 
18 w Ognisku Młodych.

Cenna współpraca
ZMS HiL utrzymuje licz­

ne kontakty z młodzieżą in­
nych ośrodków przemysło­
wych, a także z uczniami i 
studentami. Ten sezon roz­
począł się ped znakiem na­
wiązania współpracy ze szko­
łami i uczelniami.

Między innymi z Inicjatywy 
P-55 poszerzono współpracę z 
mlcdzieżą Państwowej Szkoły 
Technicznej. 7-MS-owcy ze Sta­
lowni Konwertorowej mają w tej 
współpracy już pewne doświad­
czenia, dlatego oni będą utrzymy­
wać bezpośredni kontakt ze słu­
chaczami Szkoły Technicznej. Ce­
lem współpracy jest zbliżenie 
młodzieży uczącej się do naszego 
zakładu, zapoznanie jej z orga­
nizacją i warunkami pracy w H;L 
i stopniowe wprowadzenie (w 
czas ę praktyk) w życie społeczno- 
polityczne zakładu. Przewiduje się 
ni przykład uczestniczenie w o- 
bradach KSR oraz w zajęciach 
Wieczorowej Szkoły Aktywu. Pla­
nuje się też szereg spotkań z ak­
tywem hutniczym, na których do­
konywać się będzie wymiany do­
świadczeń w pracy kulteralno- 
wychowawczej i oświatowej.

Nieco inne cole przyświecają 
współpracy ZMS HiL ze studen­
tami Uniwersytetu Jagiellońskie­
go.

Zarząd Uczelniany UJ gwa­
rantuje wśród innych form 
współdziałania prelegentów na 
spotkania i zajęcia prelekcyj- 
no-wykładowe z młodzieżą 
hutniczą. W zamierzeniach są 
też imprezy w Cgn sku Mło­
dych i spotkania z młodzieżą

którym za- 
procr-mem 

wprowa-

do spraw szkolenia stanowią jak 
gdyby samodzielny oddział szkole, 
niowy podporządkowany bezpo­
średnio kierownikowi wydziału.

Dużej pomocy przy opracowa­
niu planu szkolenia, wydzieleniu 
obrabiarek i zapewnieniu kadry 
instruktorskiej udzieliło kierow­
nictwo grspodarczo - polityc-ne 
Pionu TM na czele z głównym 
mechanikiem huty mgr inż. Ta­
deuszem Sadowskim.

Należy dodać, że wydzielenie ob­
rabiarek do celów szkoleniowych 
nie spowodowało korekty planów 
produkcyjnych stojących przed 
Wydziałem Mechaniczno - Kon­
strukcyjnym. W dniu 17 paździer­
nika 1966 r. odbyło się spotkanie 
kierownictwa Pionu z udziałem > 
sekretarza KZ TM. przewodniczą­
cego Rady Zakładowej, oraz 
przedstawiciela Dyrekcji zatrud­
nienia HiL z kierownictwem wy­
działu i stażystami, na 
poznano stażystów z 
szkolenia, jaki został 
dzony do realizacji.

EUGENIUSZ OLSZA

Ciekawy odczyt
Kolegium Sekcji Energety­

cznej Stowarzyszenia Elek­
tryków Polskich, Oddział wNo- 
wej Hucie zawiadamia, że w 
dniu 24 bm. o godzinie 18 
w Domu Technika w Nowej 
Hucie (bud. NOT) prof. dr. 
inż. Jan Szargut, kierownik 
katedry Energetyki Cieplnej 
Politechniki Śląskiej w Gli­
wicach wygłosi odczyt na te­
mat „Wpływ podgrzewania 
dmuchu na wskaźniki energe­
tyczne procesu _ wielkopjeco- 

zagraniczną studiującą na 
Uniwersytecie.

Jest rzeczą pewną, że takie 
kontakty przyczyniają się do 
większej integracji środowisk: 
robotniczego i studenckiego — 
co ma kapitalne znaczenie w 
pracy z młodzieżą.

—•—
Jesienne przeglądy a ZMS

W bieżącym roku jesienne prze­
glądy zainteresowały w dużym 
stopniu młodzież ZMS-owską. 
Chcąc wziąć w nich czynny u- 
dział — zorganizowano ankietę, 
dotyczącą warunków pracy mło­
docianych, której zadaniem jest 
uzyskanie obrazu faktycznej sy. 
tuacii młodzieży zatrudnionej w 
kombinacie. Porusza się w niej 
m. in. takie zagadnienia jak:

ZAKŁAD MLECZARSKI 
NOWA HUTA WYJAŚNIA...

W odpowiedzi na naszą notatkę 
krytyczną w Notatniku Obserwa­
tora pt. „Mleko Jest, a napojów 
mlec-nych brak", zamieszczoną w 
nr 35 GHN, otrzymaliśmy odpo­
wiedź z Zakładu Mleczarskiego w 
Nowej Hucie. Według tego obszer­
nego wyjaśnienia sprawa powyż­
sza przedstawia się następująco: 
z prowadzeniem sprzedaży na­
pojów mlecznych w kioskach z 
lodami na ulicach naszej 
nicy wiążą się liczne 
Pierwszą z nich Jest 
wyprodukowania przez 
tylko około 8 tys. 
mlecznych dziennie, 
b-wanie handlu w 
cle wynosi około

dziel- 
trudności. 

zdolność 
zakład 

napojów 
zapotrze- 

Hu-

1.
a
Nowej
20 1 dzien­

nie. Tak więc Zakład Mleczars­
ki. rezerwując część wyproduko­
wanych napojów mlecznych do 
sprzedaży w kioskach, uszczuplał­
by i tak niedostateczne dostawy 
dla przedsiębiorstw handlowych.

ODPOWIEDZ NA LIST
Będąc już redaktorem pi­

sma. otrzymał Twain bardzo 
pretensjonalny wiersz z lis­
tem żądającym odpowiedzi, 
czy wiersz ten będzie druko­
wany. Utwór nosił tytuł: 
„Dlaczego żyję?"

Na list ten Twain odpowie­
dział odwrotną pocztą: „Dla­
tego, że nie przyniósł pan te­
go wiersza osobiście do re­
dakcji".
>o«oeeoo<x>oooooo<xx>o

Podziękowanie
Za okazane wyrazy współ­

czucia z powodu śmierci mo­
jej Matki serdeczne 
wanie Koleżankom i 
Radzie Zakładowej 
P-63, Tod staw owej 
zacji Fartyjnej oraz 
nictwu składa

Władysław Piskozub 

podzięko. 
Kolegom, 
Wydziału 

Organi- 
Kierow-

Oto wzory swetrów nadające się zarówno dla pań jak 
i panów. Swoją uniwersalność zawdzięczają prostemu faso­
nowi. Całość robiona na drutach ściegiem pończoszniczym. 
Elementami ozdobnymi są kontrastowe lamówki na brze- 

~ <Kog)' —<^ach. s^etr^s^-i .Br zy, kieszonkach oraz guziki' "-

przestrzeganie regulaminu pracy 
młodocianych, angażowanie do 
innych prac, opieka instruktorów, 
urlopy itp. Po zebraniu materiału 
ankietowego ZMS przedstawi od­
powiednie wnioski dotyczące sy­
tuacji młodocianych w hucie.

Dziś — uroczyste ognisko
7 nieznanym...

godzinie 15.30 (sobota, 22 
autobusy hutnicze zabio- 
Pl. 'Centralnego młodzież

O
bm.) 
rą z
(w nieznane) — na uroczyste 
zakończenie akcji letniej. Od­
będzie się ono przy ognisku, 
z bogatym programem i wie­
loma niespodziankami.

Życzymy ładnej pogody!
J. Z.

Druga trudność przedstawiona w 
piśmie zakładu, to nienajlepsze 
warunki sprzedaży napojów mlecz, 
nych w kioskach w czasie upałów 
oraz brak zaplecza przy kioskach 
do magazynowania transportów 
z butelkami.

Na zakończenie pisma jednak 
wiadomość bardziej optymistycz­
na, którą pragniemy przekazać 
naszym Czytelnikom. Mianowicie, 
iż od 1. X. br. Zakład Mleczars­
ki uruchamia stopniowo sprzedaż 
napojów mlecznych i innych pro­
duktów mleczarskich w kioskach, 
w których wygasa sprzedaż lodów. 
Będzie to 5 kiosków. Nabywać w 
nich mogą mieszkańcy 
Huty napoje mleczne, 
spożywczą i kremową, 
kremowe i smakowe.

Tak więc, mimo trudności, do­
mówiliśmy sie jednak. Sądzimy, 
iż ta próba wypadnle pomyśl­
nie, a mieszkańcy naszej dzielni­
cy nie omieszkają skorzystać z 
ułatwienia zakupu tych artyku. 
łów bez kolejek, po prostu po 
drodze, bo na ulicy w kiosku. 
Ważne to i dlatego, że niedobrze 
jest w zimie gasić pragn enie 
zimnym piwem czy wodą sodową 
z lodu: o wiele zdrowiej smacz­
nym napojem mlecznym. Zwłasz­
cza dzieci będą miały możność 
pić więcej mleka, z pew-ością 
wyjdzie im to na dobre. ik.

Nowej 
śmietanę 
twarożki

I

S tarzy ludzie powiadają, że 
harmonia życia gospodar­
czego w kraju zależy od 

zgodnego życia rodzinnego, 
związanego ponoć z przestrze­
ganiem zasady, że żona po­
winna decydować w sprawach 
drobnych: do której szkoły 
posłać dzieci, gdzie kupić gar­
nitur lub jakie stanowisko 
odpowiednie jest dla męża, 
mąż natomiast winien zajmo­
wać się tylko sprawami po­
ważnymi — polityką między­
narodową, lotami na Księżyc 
ftp. Wy łuszczone wyżej zasa­
dy przestrzegane są w Hucie 
w sposób troskliwy, niemniej 
jednak Obywatele — zejdźmy

Rada Zakładowa HIL, KTiR oral gl. inżynier d/s techniki 
w HiL ogłaszają błyskawiczny konkurs racjonalizatorski na 
IV kwartał br. pod nazwą „Zgłaszamy, rozpatrujemy i rea­

lizujemy projekty racjonalizatorskie”. Właśnie taki konkurs 
jest bowiem potrzebny w ostatnich miesiącach roku dla oży- 
wienia ruchu racjonalizatorskiego, a także dla zmobilizowania 
administracji do szybkiego i sprawnego rozpatrywania oraz za­
łatwiania wniosków.

Jaki jest ręgulamin konkursowy? Otóż mogą w nim wziąć 
udział wszyscy pracownicy huty, jak również cale wydziały, 
zakłady i piony HiL. Trwać ma on od 1. X do J1 grudnia br. 
Konkurs składa się z dwóch części. A więc — konkurs indywi­
dualny dla wszystkich członków załogi oraz — dla zespołów, tj. 
jednostek organizacyjnych HiL. Warunkiem uczestnictwa w kon­
kursie dla indywidualnych racjonalizatorów jest zgłoszenie 
przynajmniej 1 wniosku w IV kwartale br. Natomiast warun­
kiem uczestnictwa zespołowego wydziałów są zgłaszane i reali­
zowane w nich projekty racjonalizatorskie w tym czasie.

Wszystkich chętnych zainteresują z pewnością kryteria oceny 
poszczególnych uczestników konkursu indywidualnego, otóż za 
każdy zgłoszony w IV kwartale projekt racjonalizatorski będzie 
przyznawać się 10 punktów. Przy projektach, które mieć będą 
paru autorów, punkty te zostaną rozdzielone zgodnie z procen­
towym podziałem wynagrodzenia, określonym na zgłoszeniu 
projektu. Za każdy zastosowany projekt w ramach konkursu, 
racjonalizator otrzyma 30 punktów. Za każde 10 tys. oszczęd­
ności, uzyskanych dzięki projektowi, dojdzie po 5 punktów. Do­
dać przy tym należy, iż projekty bhp i wynagradzane szacun­
kowo będą przeliczane według ustalonego wynagrodzenia, 
w oparciu o tabelę wynagrodzeń twórców.

W konkursie zespołowym punktacja przedstawia się nastę­
pująco: za każdy zgłoszony w IV kwartale projekt w wydziale 
przyznaje się 10 punktów, a za każdy rozpatrzony — 5 punktów. 
Natomiast za zastosowanie projektu w IV kwartale wydział uzy­
skuje 50 punktów, zaś za zastosowanie projektu zgłoszonego 
w ramach konkursu w IV kwartale wydział otrzyma 100 punktów. 
Za każde 100 tys. zł oszczędności, uzyskanych dzięki projek­
tom racjonalizatorskim, wydział dostanie 30 punktów.

Rozstrzygnięcie współzawodnictwa konkursowego nastąpi 
w terminie do 31 marca roku przyszłego. Nagrody w konkur­
sie indywidualnym: 1 — 5 tys. zł, II — J tys. zl, III — 2 tys. zł 
i trzy IV po 1 tys. zl. W konkursie zespołowym I nagroda wy­
niesie 8 tjrs. zł, II — 6 tys. zl, III — 4 tys. zł, IV — 3 tys. zł 
i V — 2 tys. zł. Kwoty te będą przeznaczone do rozdziału mię­
dzy racjonalizatorów, którzy najwydatniej przyczynią się do 
zwycięstwa wydziału. Na zakończenie jednak uwaga, iż sąd 
konkursowy będzie miał prawo zmiany wysokości i ilości na­
gród, w razie osiągnięcia w hucie w roku bieżącym gorszych 
wyników w zakresie wynalazczości niż w uh. r. (ik)

s^wL znafci*

z księżyca, pozostawmy rtr- 
szym ślubnym i przedślub­
nym Obywatelkom troskę o 
to, jak będzie ubrana Tie- 
rieszkowa do następnego lo­
tu kosmicznego, a zajmijmy 
się sprawami drobnymi, przy­
ziemnymi, na co 
przeciwnym razie 
chodzić obdarci i 
wych butach.

*

dzień. W 
zaczniemy 
w dziura-

Na pierwszy ogień — pral­
nie. O jakości ich usług pi­
sano już nieraz, jednak to co 
się dzieje ostatnio, zasługuje 
na specjalne podkreślenie — 
przekroczono wszelkie grani­
ce przyzwoitości. Bielizna 
przyjmowana z terminem wy­
konania 4 (słownie cztery) ty­
godnie, zamknięcie szeregu 
punktów ekspresowych, prze­
ciągające się załatwianie re­
klamacji, oto kwiatki z tej 
łączki. Dziwoląg swego ro­
dzaju, to stosunek dyrektora 
pralni miejskich do telefonicz­
nego punktu, który informu­
je pod numerem 565-88 o róż­
norodnych usługach dla lud­
ności. Punkt nagabywał o po­
danie adresów pralni. Dyrek­
tor odmówił, przy czym mo­
tywacja >yla niezwykła w 
swej szczerości: pralnie nie 
potrzebują reklamy — mają 
zbyt dużo klientów, a sytua­
cja w sprzęcie i personelu jest 
rozpaczliwa. Podobno nie 
sytuacji rozpaczliwych, 
tylko rozpaczliwi ludzie.

*

mi 
są

Innego rodzaju styl pracy 
reprezentuje „Gromada" (os. 
Stalowe) w zakresie usług 
szewskich. Zamówienia wy-

Już wkrótce — premiowe 
amochody z PKO

Podajemy do wiadomości na­
szych Czytelników, że 26 paździer­
nika br. o godzinie S-tej w sali 
Teatru Rapsodycznego w Kra­
kowie, ul. Skarbowa nr 2 odbę­
dzie się losowanie premii w po­
staci samochodów osobowych 
wśród właścicieli premiowych, u- 
miejscowionych książeczek PKO 
na terenie m. Krakowa i woje­
wództwa krakowskiego. Przedmio­
tem losowania będą następujące 
samochody osobowe; 

konuje szybko i ładnie. Rekla­
macje klientów, którzy przy­
chodzą po paru tygodniach z 
odlatującą zelówką, też są 
szybko załatwiane. Wszyscy 
zadowoleni...

Ale co ma zrobić 
który nie 
właśnie w 
w innym,

klient,
• udowodni, że to 
tym punkcie, a nie 
reperował obuwie?!

*
w Hucie możliwośćIstnieje 

wycyklinowania podłogi. Wy­
starczy zadzwonić. Wprawdzie 
otrzymuje się odpowiedź, że 
terminy zajęte, ale proponuje 
się „fuchę" — fachowiec 
przychodzi. Ogląda krytycz­
nym wzrokiem podłogę, głów­
nego lokatora również, ustala 
cenę 15 zł za metr, uzgadnia 
termin i odchodząc wyjaśnia 
mimochodem, że listwy pod 
ścianami nie należą do jego 
obowiązków. W ustalonym 
terminie nie zjawia się. Ktoś 
zaoferował wyższą cenę.

*
Od lat mieszkańcy Wzgórz 

zabiegają o właściwą komu­
nikację. Ich słuszne i realne 
postulaty uwzględniane są w 
sposób irytujący, rzec można 
— dawkowane jak lekarstwo. 
Wprawdzie kursuje już bez­
pośredni autobus ze Wzgórz 
i Stoku do kombinatu, ale 
dlaczego tylko do godziny 
6.45, a nie do 7.15, to pozo­
stanie chyba słodką tajemni­
cą dyr. Czarnika z MPK. 
Ogromna rzesza pracowników 
umysłowych zmuszona jest 
do pokonywania okrężnej tra­
sy poprzez plac Centralny. 
Zebrania, petycje, rezolucje — 
nikt nic nie wskórał.

*
w tym miejscu za- 
jeszcze dużo innych

Można 
cytować . 
przykładów. Wszystkie spro­
wadzają stę do wniosku: klient 
ma zawsze rację — teoretycz­
nie.

JERZY OLCZYK

Warszawa — 204. Moskwicz — 
408, Skoda — 1C0O MB, Zastara — 
75, oraz Syrena — 104.

Już od dnia 17 bm (do dnia po­
przedzającego losowanie) oddziały 
PKO prowadzące rachunki wkła­
dów na tych książeczkach udo­
stępniły zaintersowanym za oka­
zaniem przez nich książeczek — 
spisy książeczek zakwalifikowa­
nych do losowania. Ponadto spi­
sy będą udostępnione za okaza­
niem ksiąieczek osobom obecnym 
na sali losowań w dniu 26 nm. 
przez jedną godzinę przed usta­
lonym terminem losowania, tj. 
między godz. < a S rano.
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POGODA
Tegoroczne babie lato pobi­

ło Już chyba wszystkie rekor­
dy dlugntrwałości, oczywiście Je- 
ill idzie o Polsko południowa. Bo 
w pozostałych częściach Polski, 
przede wszystkim zaś na półno­
cy. wcale nie jest tak złoto i sło­
necznie, nad morzem padaja 
mżawki I deszcze i jest zimno. U 
nas złota, polsjta Jesień zaczęła 
sic dokładnie z dniem pierwszym 
października I załamała się dwu­
krotnie na Jeden czy dwa dni. w 
czwartek przyszło trzecie zała­
manie. Nad Polska przemieszczał 
•tę front chłodny, a za nim na­
pływało chłodne powietrze polar, 
no-morskie.

Czy tym razem Już naprawdę 
koniec? Trudno w tej chwili dać 
całkiem pewna odpowiedź. Nie u- 
lega kwestii, źe przyjdzie pewne 
«chłodzenie i następ! wzrost za­
chmurzenia, ale być może będzie 
to tylko przejściowe.

PROMYK

Dziecięcy konkurs
piosenkarski

Ognisko Dziecięce ZDK HiL 
organizuje po raz pierwszy 
Dziecięcy Konkurs Piosenkar­
ski, imprezę, mającą na celu 
rozbudzenie zamiłowań do 
piosenki, rozwinięcie zmysłu 
muzykalności Ponadto kon­
kurs ma za zadanie wyłonie­
ni^ nowych członków do zes­
połu estrady piosenki.

Zgodnie z regulaminem, do 
konkursu zgłaszać się mogą 
dzieci od lat 7 do 16. Uczes­
tnicy muszą przygotować 3 
piosenki (dwie wybrane przez 
siebie i jedną — przez orga­
nizatorów), przy czym reper­
tuar winien mieć charakter 
piosenek dziecięcych.

Bliższych informacji udzie­
la i zgłoszenia przyjmuje 
Ognisko Dziecięce ZDK os. 
Na Skarpie 64, codziennie, w 
godz. od 15 do 20. Termin 
przyjmowania zgłoszeń — 10 
listopada br. Ćwierćfinałowe 
przesłuchania odbędą się 14 
listopada. Dla zwycięzców 
konkursu przewidziane są na­
grody, które wręczone zosta­
ną wraz z dyplomami na im­
prezie finałowej.

Wszystkich małych miłośni­
ków piosenki zachęcamy do 
wzięcia udziału w konkursie.

Z inicjatywy Komitetu
Dzielnicowego Frontu Je­
dności Narodu, przy po­

mocy Prezydium DRN orga­
nizowane są spotkania po­
słów i radnych z wyborcami 
Spotkania te odbywają się 
zwykle w okresie wiosennym 
i jesiennym, a ich celem, jak 
wiadomo, jest zacieśnianie 
więzi z mieszkańcami, infor­
mowanie ich o realizacji zgło­
szonych wniosków i postula­
tów. zbieranie dalszych uwag.

W początku bież, roku, na 
45 zaolanowanych spotkań 
radnych z wyborcami odbyło 
się 39, na których zanotowano 
blisko 200 wniosków miesz­
kańców poszczególnych osiedli 
dzielnicy. Do chwili obecnej 
zrealizowano 170 wniosków.

Obecnie realizowany jest 
kolejny cykl spotkań: 6 śro­
dowiskowych i 18 — w okrę­
gach wyborczych. Dotychczas 
odbyły się 3 spotkania środo­
wiskowe. Tematem spotkań 
jest realizacja postulatów, 
zgłoszonych w kampanii wy­
borczej. węzłowe zagadnienia 
z ostatniej Sesji DRN na te-

Spotkania
z wyborcami

mat komunikacji miejskiej, 
opieki zdrowotnej oraz stanu 
sanitarnego dzielnicy, kierun­
ki czynów społecznych w po­
szczególnych osiedlach w roku 
1967. Będą to głównie remon­
ty dróg w osiedlach wiejskich, 
dalsze zazielenianie, przede 
wszystkim w najmłodszych 
osiedlach Nowej Huty, prze­
prowadzenie gazyfikacji i 
elektryfikacji Mogiły i Krze- 
sławic. dalsze zagospodarowa­
nie Skarpy, rozbudowa Parku

Kultury i Wypoczynku, budo­
wa ogródków jordanowskich 
placów zabaw i boisk sporto­
wych, głównie w es.: Wadów. 
Na Lotnisku, Jagiellońskie, 
Czyżyny, Na Wzgórzach, Ko­
lorowe i Krakowiaków, re­
monty świetlic w Frzeslawi- 
cach, Mistrzejowicach, Brani­
cach, Wandy i Szklane Domy.

W najbliższym tygodniu 
przewidziane są spotkania: 25 
bm., o godz. 18 w szkole Nr 
91 w os. Handlowym dla 
mieszkańców os.: Centrum D. 
Handlowego, Kolorowego i 
Spółdzielczego oraz 27 bm. o 
godz. 18 w budynku szkoły nr 
86 w os. Zgody dla os.: Cen­
trum C, Zgody i Uroczego.

Itowifdci

Z notatnika
PRZYGOTOWANIA 

DO ZIMY
Jakiż temat jest aktualniej­

szy w tej chwili? Trzeba 
przyznać iż Dzielnicowy Za­
rząd Budynków Mieszkalnych 
energicznie zabrał się do tej 
sprawy, co zdołało stwierdzić 
wielu mieszkańców naszej 
dzielnicy w czasie dokonanych 
już przez DZBM przeglądów 
bloków mieszkalnych przed 
jesienią. Był to przegląd sta­
nu technicznego i sanitarno- 
porządkowego bloków oraz 
ich otoczenia. W wyniku — 
opracowano program general­
nego porządkowania tych 
spraw przed nadejściem mro­
zów, a chodzi o zabezpiecze­
nie bram, okien w klatkach 
schodowych, by nie uciekało 
z nich ciepło z c. o., dalej za­
bezpieczenie dachów, wreszcie 
usunięcie śmieci i gruzu z 
różnych zakątków Nowej Hu­
ty. gdyż zdążono je nagroma­
dzić w okresie letnim.

Na podkreślenie zasługuje 
wyciągnięcie przez DZBM 
rygorystycznych wniosków w 
stosunku do dozorców zanied­
bujących swoje obowiązki, a 
wiemy, że i tacy niestety są w 
naszych osiedlach. W wielu 
wypadkach następuje wymia­
na dozorców na nowych, choć 
to niełatwa sprawa, ze wzglę­
du na brak mieszkań zastęp­
czych dla byłych dozorców, 
którzy bądź muszą zostać usu­
nięci, bądź też przeszli na 
rentę. W chwili obecnej bra­
kuje około 70 mieszkań dla b. 
dozorców dla pełnego upo­
rządkowania tej sprawy. 
DZBM szuka wyjścia z tej 
sytuacji, angażując nowych 
dozorców posiadających już 
mieszkania, które są wymie­
niane na zajęte dotychczas 
przez b. dozorców. Oczywiście 
nie są te trudności do poko­
nania w jednym dniu, ale już 
bardzo pocieszająca jest wia­
domość, iż DZBM stale i kon­
sekwentnie z nimi walczy.

CO W TYGODNIU

KRÓTKO
W bież, roku rozpoczęto 

prace remontowe kina „Świt". 
Wykonano już remont dachu, 
w przyszłym roku planuje się 
wykonanie prac remontowych 
w sali kinowej.

*

Niemal z każdym miesią­
cem, w Nowej Hucie wzrasta 
ilość budynków hotelowych. 
Obecnie w Grębałowie budo­
wany jest hotel na 1300 osób 
dla rab-x.; Huty im. Lenina, w 
os. Bieńczyce Nowe w naj­
bliższym czasie przekazanych 
zostanie kilka bloków dla 
pracowników PPB HiL.

*

W os. Bieńczyce Nowe (E), 
w najbliższym czasie otwarta 
zostanie świetlica dla dzieci i 
młodzieży. Placówkę tę otrzy­
mają najmłodsi mieszkańcy 
tego osiedla dzięki staraniom 
komitetu osiedlowego i Wy­
działu Oświaty Prezydium 
DRN. Świetlica wyposażona 
będzie w różnego rodzaju 
sprzęt, telestdżor, instrumenty 
muzyczne itp.

obserwatora

Nareszcie, prawdopodobnie 
w listopadzie, rejon os. G i H 
w Bieńczycach Nowych otrzy­
ma połączenie tramwajowe. 
Kompromitująco długo cią­
gnie się ta sprawa, która jest 
wynikiem niezgrania doku­
mentacji pierwotnej z wymo­
gami inspektoratu pracy. Od­
danie linii rozbija się m. 
in. o brak oświetlenia na 
pętli, kilkadziesiąt metrów 
siatki zabezpieczającej i rzecz 
„naprawdę" potrzebną... szalet 
dla obsługi wozów na przy­
stanku końcowym. Chyba wy­
konanie tych inwestycji, za­
równo od strony kosztów, jak 
1 pracochłonności pozostaje w 
miernym stosunku do kilkuset­
metrowego odcinka linii i 
spodziewamy się rychłego ich 
zakończenia.

Od 1 stycznia przyszłego ro­
ku ulegnie poprawie komuni­
kacja tramwajowa na liniach 
4, 5 i 14. Jak głoszą radosne 
wieści, linie te otrzymają po 
pełnym składzie pociągu tzn. 
14 i 4 po wagonie motorowym 
z dwoma przyczepami, a 5 
wagon motorowy z jedną 
przyczep'

Poważne zmiany na lepsze, 
z Nowym Rokiem zanotujemy 
w komunikacji autobusowej. 
Linie 126, 126 bis, 122, 123, i 
211 otrzymają po 1 autobusie. 
Linia 125 zmieni trasę i bę­
dzie przebiegać łącząc Plac 
Centralny z Rynk:>ra..Podgór-, 
skim. Częstotliwość co 5 mi­
nut zapewni wreszcie wygod­
ny dojazd do pracy pracowni­
kom KZBiZ, zarówno od 
strony PI Centralnego, jak i 
Rynku Podgórskiego. Równo-

cześnie linia ta odciąży nieco 
jedyne połączenie Krakowa 
z Nową Hutą i stworzy dogo­
dne połączenie osobom udają­
cym się z Nowej Huty w re­
jon Podgórza.

W ramach planu porządko­
wania miasta odnowiono 
wszystkie stare oraz oznako­
wano kilka nowych przejść 
pieszych. Trwa również akcja 
uzupełniania oznakowań no­
wych osiedli oraz wymiany i 
odświeżania znaków drogo­
wych w całej dzielnicy. Po­
dobno jeszcze w tym roku ma 
się rozpocząć zamontowywa- 
nie na głównych ulicach No­
wej Huty podświetlanych zna­
ków drogowych.

„Nowoczesna” — 
nowy zakład 

Na Wzgórzach
Drogą konkursu na nazwę dla 

nowego zakładu gastronomiczne­
go Jaki na przełomie 1966 i 1967 
roku otwarty zostanie w os. Na 
Wzgórzach Krzcsławicklch spo­
śród kilkudziesięciu propozycji 
Jury wybrało nazwę „Nowocze­
sna". Tak wiec I nagrodę zdobyła 
Elżbietą Sieradzką (os. Zgody bl. 
1/15). Otrzyma ona aparat tranzy­
storowy „Koliber", n miejsce i 
bon konsumpcyjny na 300 zł, do 
realizacji w Nowohuckich Zakła­
dach Gastronomicznych otrzymu­
je Artur Lęcznar (os. Wandy bl. 
10/16) lir miejsce, i bon konsump­
cyjny na ISO zł — Danuta naus- 
chlld (os. Wysokie bl. 17,-23).

Wymienieni proszeni są o zgło­
szenie się do Dyrekcji Nowohuc- 

, kich Zakładów Gastronomicz- 
I nych — os. zielone bl. 25, celem 
I podjęcia nagród.

I jurcie jedna dobra wiado­
mość: D7BM zamówił klneze do 
brani wejściowych oraz do piwnic 
dla wszystkich mieszkańców. Jest 
to duże przedsięwzięcie, Jeśli się 
weźmie pod uwairę liczbę lodzi za­
mieszkujących obecnie Nową Hu­
tę, ale prowadzące do ostateczne- 
go uporządkowania tej sprawy. 
Każdy loka-or mieszkania będzie 
więc posiadał własny klucz od 
bramy, sluMar Jednocześnie do 
otwierania dosarl od p;wnie. 
Przeszło 5« pM, kinezy zostanie 
wykonanych jut w tym roku, 
zaś druga część do asarca przysz­
łego roku.

..DRESAT: PKP
Ileż to już było konferencji, 

uchwał i obietnic ze strony 
krakowskiej dyrekcji PKP. źe 
pociągi przejeżdżające dwu­
krotnie przez trasę z Ronda 
do Nowej Huty będą spraw­
nie przetaczane! A tymczasem 
sprawa ta nadal psuje zdro­
wie tysięcy pasażerów oraz, 
obsługi MPK w tramwajach 
i autobusach pospiesznych. 
Przykład powolności operowa­
nia składami pociągowymi 
można przytoczyć choćby z 
dnia 17 bm.. po godz. 14.30. 
kiedy to wielowagonowy skład 
toczvł się tam i napowrót 
dwukrotnie przez ulice Wo­
jewódzką. w tempie żółwim, 
a zniecierpliwieni kierowcy 
pojazdów na czterech kółkach 
klaksonami starali się wyrazić 
swoje oburzenie. Istotnie na 
dobrych kilka minut zamarł 
kompletnie ruch między Ron­
dem a Nową Hutą wstrzyma­
ny przez rampy kolejowe 
w Czyżynach. Podobnie dzie­
je się na przejeżdzie przez 
ulicę Mogilską.

Wiemy, Iż usunięcie pociągów z 
trasy nowohuckiej nie Jest jesz­
cze możliwe. Tym bardziej więe 
warto ponowić apel do DOKP a 
przyspieszenie przejazdu pociągów 
1 ustalenie Ich godzin ńa okresy 
poza szczytem ruchu kołowego na 
drodze do Nowej Huty. Przecież 
Jut tyle razy było t« obiecywa­
ne! k.

I

...zwiedzenie wystawy ma­
larstwa Ireny Popiołek-Ro- 
dzińskiej pt. „Pośrodku mia­
sta”, czynnej w salonie wy­
stawowym Klubu Międzyna­
rodowej Prasy i Książki, od 
20 bm. Ekspozycja zorgani­
zowana jest przy współudzia­
le Muzeum Narodowego w 
Krakowie. 26 bm., o godz. 19 
w Klubie Prasy odbędzie się 
dyskusja nad tą interesującą 
ekspozycją.

♦
...8-dniową wycieczkę sa­

molotem do Jugosławii, na... 
Sylwestra. Wprawdzie to 
jeszcze bardzo daleko, ale... 
czas szybko leci. No, a poza 
tym... formalności. W pro­
gramie zwiedzenie Wenecji. 
Wyjazd 28 grudnia.

Poza tym „Orbis" proponu­
je 6-dniową wycieczkę do 
Pragi (pociągiem), również w 
grudniu bież. roku. Ponadto 
planuje się wyjazdy na Syl­
westra do Budapesztu, Pragi 
i Berlina.

Przy okazji — informacja 
dla korzystających z usług 
biura „Orbis” — od 15 bm. 
bilety PKS sprzedawane są na 
15 dni przed terminem (a nie 
7 — jak dotychczas).

*
...zwiedzenie Salonu Meblo­

wego w os. Centrum B. Dys­
ponuje on dość dużym wybo­
rem mebli, kompletów i po­
szczególnych segmentów. M. 
in. nabyć tu można jadalnię 
(kredens, witryna, stół, 6 krze­
seł), w cenie 6.650 zł, nowo­
czesny zestaw, składający się 
z szeregu półek (zabudowanie 
1 ściany), z fotelem, stołem 
i łóżkiem (6.660 zł), fotele, to 
dużym wyborze, w cenie od 
750 dó 1150 zł, biblioteki da­

ne — 1.600 zł, ciemne — 2.200 
zł), tapczany (np. 4.150 zł), 
wieszaki, kredensy kuchenne, 
krzesła produkcji rumuńskiej 
(300 zł) itp. Salon zapewnia 
dostawę mebli do domów.

*

...zwiedzenie nowego sklepu 
MHD Art. Przemysłowymi. 
Jest to pierwszy na terenie 
Nowej Huty specjalistyczny 
sklep z lampami. Mieści się w 
lokalach po Sp-ni „Aktywiza­
cja", w os. Teatralnym. Asor­
tyment towarów różnorodny, 
salon, już od pierwszych dni 
cieszy się dużym powodze­
niem.

*
...wstąpić do Salonu TPSP 

przy al. Róż. Od kilku dni 
czynna tu jest wystawa pn. 
„Jan Matejko — ubiory w 
Folsce". Składają się na nią 
rysunki oryginalne Matejki 
oraz litografie. Zwiedzający 
mają przegląd interesujących 
ubiorów szlachty, duchowień­
stwa, rycerzy, mieszczaństwa 
itp. w okresie od 1200 do 
1795 r.

*
...przyszłym nowożeńcom 

odwiedzenie salonu pn. „Mło­
da Para”. Placówka ta 
dysponuje dużym wyborem 
materiałów, m. in.: szyfon bia­
ły, niebieski i czarny w cenie 
117 zł za metr, materiały weł­
niane (60 i 100 proc.), czarne 
na ubrania, płótno pościelo­
we na wyprawy ślubne. Z 
konfekcji „Młoda Para” po­
leca ubrania, płaszcze dam­
skie i męskie, głównie z la­
minatu, bieliznę ciepłą z im­
portu (męska), komplety dla 
pań, skarpety męskie itp. Po­
za tym sklep dysponuje dużym 
wyborem spinek do koszul 
męskich, biżuterią i innymi 
dodatkami.

Przypominamy adres: os. 
Urocze, bl. 1; tel.: 424-04).

KINA
ŚWIT od 22 do 25 bm. (godz.

13.45. 18.00, i 20.30) „Skrytobójcy” 
‘ produkcji NRD, dozw. od lat 16.

o*i 26 do 30 bm. (godz. 15.45, 18.00 
i 20.15) „Poznańskie.słowiki" pro­
dukcji polskiej, dozw. od lat 14

SV.1T Mała Sala do 22 bm'. 
(g-dz. 15, 17 1 19.15) „Pan do to­
warzystwa" prod. francuskiej, 
drii'.'. od lat 16, od 23 do 26 bm. 
(gcCz. 15, 17 1 19.15) „Ambicja" 
produkcji radzeckicj. dozw. od 
lat 14. od 27 do 30 bm. (godz. 
13.00, 17.15 i 19.30) „Jego dziewczy­
na'* produkcji włoskiej, dozw. od 
la; 16.

ŚWIATOWID od 20 do 23 bm. 
(godz. 15.45, 18.00 i 20.15) „Starsza 
pani bez godności” produkcji 
francuskiej, dozw. od lat 16. od 24 
do 27 bm. (godz. 15.45, 18.00 1 20.15) 
„Cudowna podróż" produkcji 
szwedzkiej, dozw. od lat 7, od 28 
dc 31 bm. (godz. 15.45, 18.00 i 20.30 . 
..Zemsta OAS" produkcji francus­
kiej. dozw. od lat 16.

ŚWIATOWID Mała Sala godz. 
15.00, 17.15 I 19.30 Od 22 do 25 
bm. „Dzwonić — Nortschide 777" 
produkcji USA, dozw. od lat 14, 
od 25 do 29 bm. „Pigułki dla Au­
relii” produkcji poi., dozw. od lat 

16.
SFINKS godz. 15.45, 18.00 i 20.15 

od 22 do 23 bm. „Barwy walki” 
produkcji polskiej, dozw. od lat 
14, od 24 do 26 bm. „Serengetti 
nie może umrzeć” produkcji NRF, 
dozw. od lat II, od 27 do 30 bm. 
„Szccherezada" produkcji fran­
cuskiej. dozw. od lat 16.

KOLOROWE od 21 do 23 bm. 
„Przeminęło z wiatrem" produk­
cji USA, dozw. od lat 14, od 25 do 
27 bm. „Trzy kroki po ziem!" pro­
dukcji polskiej, dozw. od lat 14, 
od 28 do 30 bm. „Co sie zdarzyło 
Baby-Jane” produkcji USA, dozw. 
od lat 18.

BALLADYNA od 22 do 23 bm. 
„Potem nastąpi cisza” produkcji 
polskiej, dozw. od lat 14, od 26 do 
27 bm. „Towarzysz regent” pro­
dukcji czechosłowackiej, dozw. od 
lat 12.

TEATR LUDOWY
22 bm. godz. 19.15 „Skowronek” 

(premiera prasowa), 23 bm. godz. 
19.15 „Igraszki z diabłem”, 24 
bm. teatr nieczynny, 25 bm. godz, 
11.00 „Zemsta". 26 bm. godz. 9.3Ó 
„Skowronek" (przedstawienie zam­
knięte), 27 bm. godz. 11.00 „Zem­
sta”, 28 bm. godz. 19.15 „Skowro­
nek".

ZDK HIL
UL. MAJAKOWSKIEGO 2.
24. X. godz. 18.30 — wykład prof. 

W. Hodysa pt. „Rzeźba, architek­
tura. malarstwo, w kulturze pol­
skiej”, 27. X godz. 18.30 — z cy­
klu „Świat w przekroju” o „Wra­
żeniach z podróży po zachodniej 
Afryce" mówi dr S. Kowalski.

OGNISKO MŁODYCH ZMS 
ZDK. HIL OS. MŁODOŚCI
24. X. godz. 19 — z cyklu „Kon­

gres Kultury Polskiej” Kongre­
sowe refleksje cz. II — mówi Mi­
rosława Kuszowa, 27. X. godz. 
19 Impreza rozrywkowe pn. „Skąd 
my się znamy?” (zgaduj - zgadu­
la na temat muzyki rozrywko­
wej). 28. X. godz. 19 — Spotkanie 
Dyskusyjnego Klubu Filmowego.

OGNISKO DZIECIĘCE ZDK 
HIL, OS. NA SKARPIE

22. X. godz. 17 — z cyklu „Mo­
je miejsce w życiu" — prelekcja 
mgr H. Bohdanowicz, 26. X. godz. 
17 — prelekcja dr J. Kamockiego 
pt. „Jak góralscy zbójnicy wal­
czyli o „Morskie Oko".

DOM MŁODEGO HUTNIKA 
OS. STALOWE

25. X. godz. 19 — prelekcja fil­
mów krótkometraźowych, nagro­
dzonych na festiwalach międzyna­
rodowych.

PROGRAM TELEWIZJI
Od 22 do 28 bm.

SOBOTA
10.09 „Kobieta w szlafroku" — 

film fab. prod. ang. 11.55 Dla 
szkół: Geografia dla klas VI.
14.50 Program dnia. 14.55 Sprawoz­
danie z międzypaństwowego me­
czu piłki nożnej Francja — Pol­
ska. 16.45 Program Tygodnia. 17.i0 
Dziennik TV. 17.05 wielkopolska 
Kronika Dziewcząt i Chłopców. 
17.20 „Bonanza". 18.05 „Po szó­
stej" — Młodzieżowy Klub TV 
(z Krakowa). 18.50 Warszawa, Ja 
i Ty. 19.20 Dobranoc. 19.30 Moni­
tor. 20.00 Film z serii: „Belphe- 
ger” cykl: „Upiór z Luwru".
20.30 Poznajmy się. 22.15 Dzien­
nik TV. 22.30 Wiadomości sporto­
we. 22.40 „Kobiela w szlafroku”
— film. 24.10 Program.

NIEDZIELA
8.20 Politechnika TV. 9.25 31-sza 

lekcja jeżyka ros. 9.45 Politechni­
ka TV. 10.15 Program. 10.20 „Sport 
i zabawa z Theo Dollen” — dla 
młodych widzów. 11.00 Sprawozda­
nie sportowe. W przerwie PKF. 
12.45 Dziennik TV. 13.00 „Rozruch"
— rep. film, z cyklu: „Ludzie 1 
zdarzenia". 13.15 ..Rita” — opera 
Donizetiego — film. 15.00 Prze­
miany. 15.20 Teatrzk dla przed­
szkolaków „Okropny kłopot".

15.30 Czterej pancerni 1 pies. 16.20 
„Piórkiem i węglem" (z Krakowa). 
16.40 Plebiscyt Archimedesa. 18.39 
„Wielka gra” — teleturniej. 19.90 
Dobranoc. 19.30 Dziennik TV. W.00 
Słownik wyrazów obcych. 20.20 
Niedziela sportowa. 20.45 „Poko­
chaj moją siostrę" — film fab. 
prod. franc. 22.10 Wiadomości 
sportowe. 22.20 Program.

PONIEDZIAŁEK
16.40 „Kronika" (z Krakowa). 

1-5.55 Dziennik TV. 17.00 „Przygp- 
ć.-- błękitnego rycerzyka" — film 
dla dzieci. 17.10 „Refleks” — dl» 
młodych widzów. 17.30 „Klakson”. 
17.50 „Jutro będzie zima". 18.15 
Kino Krótkich rilmów. 18.45 „Eu­
reka”. 19.20 Dobranoc. 19.3» Dzien­
nik TV. 20.00 Teatr TV: ..Beniow­
ski*’ — Juliusza Słowackiegę. 11.05 
„Dzień ONZ" — koncert z Pary­
ża. 22.10 Dziennik TV. 22.25 Pro­
gram

WTOREK
9.55 Dla szkół: Język polski dla 

klas IX. 10.35 „Umrzeć w Madry- 
c:e” — film fab. prod. frane. 11.55 
Dla szkół: dla klas V i VI z cy­
klu: „O miejsce wśród ludzi".
15.55 Program. 16.00 Politechnika 
TV. 17.00 Dziennik TV. 17.05 „Mło­
dzi wynalazcy”. 17.20 ’„Kośeiusżko 
w Krakowie" z cyklu: .Klub pr-d 
Smokiem". 17.50 Informator han­
dlowy. 18.00 Kurs Rolniczy. 19.30 
„Prezentujemy zespoły taneczne".
18.55 „Bryza” 19.20 Dobranoc.
19.30 Dziennik TV. 20.00 „Pat — 
cnotą" (z Krakowa), 90.15 „Umrzeć 
w Madrycie" — film. 21.40 Wszęch- 
nlea TV: „Dalekie drogi". 22.1» 
Dziennik TV. 22.25 Program. 92-30 
Politechnika TV.

ŚRODA
9.00 ..Wspomnienie zła" — film 

z serii: ,.Baron". 9.55 Dla szkół- 
Fizyka dla klas VI „O sile i' Jej 
mierzeniu”. 12.45 Dla szkół: Che­
mia dla klas VII. 13.50 Program.
13.55 Mecz piłkarski o Puchar 
Klubowych Mistrzów Europy 
(Górnik Ząbrzc — Vorwort« Ber­
lin). 15.50 32-ga lekcja Jeżyka 
ros. 16.10 „Przypominamy, radzi­
my". 16.20 PKF. 16.30 „Kronika" 
(z Krakowa). 16.45 Dziennik TV. 
1C.50 Teatr Młodego Widza „Nie­
jawny Zespół rilmowy SFINKS".
17.35 „Nie tylko dla p»ń". 17.55
Wszechnica TV. 19.30 Muzyka 
dawna. 19.00 Za wolność wasza i 
naszą" — film prod. polskiej. 19.20 
Dobranoc. 19.30 Dziennik TV. 20.98 
Grają Skaldowie" — (z Krakowa).
20.15 „Wspomnienie zla" — film 
TV prod. ang. z serii: „Baron". 
21.05 „Światowid". 21.35 „Na pół­
kach księgarskich". 21.45 Dzien­
nik TV. 22.00 Teatr TV: „Chłopcy" 
— Stanisława Grochowiska.

CZWARTEK
10.55 Dla szkół: Język polski. 

16.25 32 lekcja Języka fręnc. 16.50 
Program. 16.55 Dziennik TV. 1T.H 
Kino „Ptyś". 17.20 „Klub Pancer­
nych". 17.40 z cyklu „Medale i de­
tale”. 18.00 Informator turystycz­
ny. 18.10 „Sylwetki X Muzy", lf.39 
..Kiedy trzeba podjąć decyzję".
18.55 „Szukamy przeboju" — pro­
gram rozrywkowy. 19.20 Dobranoc.
19.30 Dziennik TV. 20.00 „Swiątni- 
cklc złoto” —rep. film, (z Kra­
kowa). 20.15 Teatr Kobra: „Obraz 
w czarne) ramie" — w:d. sens, 
kryminalne Jarosława Langera.
21.30 Trybuna Telewizyjna. 92.15 
Dziennik TV. 22.30 Program, 21.35 
32 lekcja języka frane.

PIĄTEK
9.55 Dla szkól: Zajęcia technicz­

ne dla klas VII „Ciepło i kształt". 
12.00 Dla szkół: dla klas II „Ko­
lory jesieni”. 16.05 32 lekcja języ­
ka ang. 16.25 Film kr.-metr. (Z 
Krakowa). 17.00 „Miś z okienka".
17.15 „Obcy" — film z serii „Bel­
la 1 Sebastian". 17.45 O progra­
mie TV. 18.00 „Czwarta zmiana". 
18.40 „Wielokropek". 19.00 „Nr 
149859" — rep. film. 19.20 Dobra­
noc. 19.30 Dziennik TV. 20.00 ..Kro­
nika" (z. Krakowa). 20.15 Teatr TV 
„Albertusy". 21.35 1» minut recen­
zji. 21.45 Dziennik TV. 22.00 Ma­
gazyn Medyczny. 22.30 Program.
22.35 32 lekcja języka ang.

KSIĄŻKI
Jarosław Iwaszkiewicz — 

„Opowiadania wybrane". — 
Opowiadania do tego tomu za­
stały wybrane przez samego 
autora — mówi o nich, że są 
jego „ulubionymi utworami, 
których najmniej się wstydzi 
odczytując je po tylu latach 
od napisania".

Czytelnik, cena 10 zł.
Maurice S. Andrews (An­

drzej Szczypiorski) — „Dymi­
sja nadinspektora Wilbruną. 
Zagadka w Punbam" — Tom 
zawiera dwie powieści krymi­
nalne napisane przez polskie­
go autora używającego obce­
go pseudonmu.

Iskry, ser a „Klubu srebr­
nego klucza”, cena 30 zł.

PKO — najlepszą, najpe­
wniejszą kasą!

Książeczka PKO. to Twój 
portfel.
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Zapraszamy
mw diuckie dzieci na Jlanda!

»■ruwają w powietrzu na karuzelach poziomych I pionowych. 
Wszystkie miejsca — jak widać - zajęte a chętnych przejażdżki 

nie brakuje.

Kjcik filatelistyczny

„Dzień Znaczka"

A to coś specjalnie dla dzieci. Kolejka wprawdzie nie taka jak na 
Salwatorze, lecz radości daje mnóstwo.

A tutaj zjeżdżalnia — gigant. Wy­
sokość — chyba kilka pięter.

Kierowanie elektrycznym pojazdem, prześligiwanle się obok in­
nych, stanowi dla dzieci nie lada emocję.

Tegoroczny Dzień Znaczka 
upamiętniony został przez po­
cztę polską wydaniem no­
wej, dwu wartościowej serii- 
Filateliści kompletujący zna­
czki polskie wzbogacą — tym 
razem — swoje zbiory o dwie 
nowe pozycje z malarstwa 
polskiego, gdyż nowo wydane 
znaczki to reprodukcje obra­
zów Piotra Michałowskiego, 
przedstawiające konie. Znacz­
ki wydano w kolorach brązo­

więc Kraków zobaczył 
nareszcie Luna-park z 
prawdziwego zdarzenia. 

Niestety te wszystkie atrak­
cje, które ten obiekt prezen­
tuje nie są ani rodzimego 
pomysłu, ani też własnej rea­
lizacji. Luna-park zjawił się 
na krakowskim Bondzie z 
Pardubic w Czechosłowacji. 
Powodzenie jakim się cieszy, 
nie tylko zresztą wśród 
dziatwy, ale i dorosłych,, ob­
lężenie" wszystkich jego u- 
rządzeń świadczy jak bardzo 
taki kombinat rozrywkowy 
jest potrzebny. Oby pozostał 
w naszym mieście na zawsze.

Foto J. BROŻEK

wym i zielonym. Ich war­
tość 60 gr. i 2.50 zł. (Kp)

Na wszelki wypadek — jedziemy 
z mamusią.

•♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦«

Anegdoty
SZTUKA I PIENIĄDZE

Pewneąo razu, gdy Samuel 
Goldwyn starał się zawrzeć 
z Bernardem Shaw korzystna 
dla siebie umowę w sprawie 
nakręcenia filmu według jed­
nej ze sztuk Shawa, wielki 
pisarz rzekł zniechęconyni 
głosem:

— Panie Goldwyn, trudność 
porozumienia się leży w tym, 
że pan mówi wciąż o sztuce, 
a ja o pieniądzach.

Rozrywki umysłowe • Rozrywki umysłowe • Rozrywki umysłowe
■EMn—ciwji *■ ma»g—JU»«Mn-iwąiuu ■««■

„SKRYTOBÓJCY" 
REŻYSERIA: INGRID SAN- 
DER
PRODUKCJA: NRD
KINO: „ŚWIT". 22—25 BM.

W lutym 1964 opinię publicz­
ną zelektryzowały informacje, 
nadchodzące z Niemieckiej 
Republiki Federalnej. W dru­
giej połowie lutego, tuż przed 
rozpoczęciem procesu prze­
ciw zbrodniarzom kierującym 
w Niemczech hitlerowską ak­
cją eutanazji, w przeciągu kil­
ku dni trzy osoby popełń łv 
samobójstwo. Byli to: główny 
oskarżony dr Sawade, współ­
oskarżony w procesie Frie­
drich Tillmańn i Edo Oster- 
lch — minister kultury rządu 
krajowego Szlezwik-IIolsztyn. 
Pcnieważ trzeci z oskarżonych 
— adwokat Bernard Bohme 
uciekł za granicę, w procesie 
w Limburgu prokurator He­
sji dr Fritz Bauer (były wię­
zień obozów koncentracyjnych) 
mógł wystąpić tylko przeciw 
jednemu z oskarżonych, dr 
Hansowi Hafelmannowi.

Autorzy literackiego pier­
wowzoru oraz reżyser — pani 
Ingrid Sander pokusili s-ę o 
odtworzenie całej prawdy w 
filmie fabularnym, opartym 
jednak ściśle na rzeczywistych 
faktach. Film stał s ę w rezul­
tacie próbą znalezienia odpo­
wiedzi na pytanie — czy były 
to samobójstwa czy też mor­
derstwa oraz czy wszystkie 
trzy wypadki pozostają ze so­
bą w jakimś związku. Dla nas 
d-datkową ciekawostką jest 
fakt, że rolę pisarza prowa­
dzącego śledztwo odtwarza 
znany aktor polski Stanisław 
Zaczyk.
„CUDOWNA PODROŻ" 
REŻYSERIA: KENNE FANT 
PRODUKCJA: SZWEDZKA
KINO: „ŚWIATOWID", 21—27 
BM.

Jest to adaptacja powieści 
Selmy Lagerlof, laureatki Na­
grody Nobla i jednej z naj­
wybitniejszych postaci skan­
dynawskiej kultury. „Cudow­
na podróż" była już tematem 
radzieckiego filmu animowa­
nego z roku 1956. Film szwedz­
ki — druga adaptacja powieś­
ci — jest aktorski i pełnome­
trażowy. Szczególną jego a-

Franciszek Kafka — „O-
krutne lata". — Jedyna do 
tej pory książka o getcie 
łódzkim. Są to osobiste wspo­
mnienia autora deportowanego 
oo Łodzi w 1941 roku z Prag; 
czeskiej. Jeszcze jeden wstrzą­
sający dokument, który rów­
nocześnie posiada wielkie, 
trwałe walory artystyczne.

Wyd. Literackie, cena 25 zł.
Jan Baranowie! — „Przygo­

da z krętogłowem” — Autor 
jest równocześnie poetą i pro­
zaikiem uprawiającym różne 
formy m. in. opowiadania, po­
wieść, baśń, esej. Wydanie jest 
zbiorkiem utworów charakte­
rystycznych, których tematem 
jest człowiek i otaczająca go 
przyroda. Niektóre z opowia­
dań noszą cechy autobiografii 
..— wszystkie opowiadania

trakcją są zdjęc.a rzadko o- 
glądanej na ekranach Lapo­
nii. Większą część filmu fo­
tografowano z helikoptera. 
Obok walorów poznawczych 
film posiada również war ości 
wychowawcze, zgodne z inten­
cją powieści. Przygody Nilsa 
przedstawiają bowiem prze­
mianę małego „sabysty” w 
przyjaciela zwierząt, chłopca 
wrażliwego i wielkodusznego.

SUnlsław Zaczyk w filmie Defy „Skrytobójcy”.

Ta p:,dróżn:czo-fantastyczna 
opowieść dla dzieci oglądana 
będzie na pewno z przyjemno­
ści także przez dorosłych wi­
dzów.
..POZNA RSKTE SŁOWIKI” 
REŻYSERIA; HIERONIM 
PRZYBYŁ
PRODUKCJA POLSKA 
KINO: _SV.iT". 26—30 BM.

Poznańskie słowiki, a ofi­
cjalnie Chór Chłopięcy i Mę­
ski Państwowej Filharmonii 
w Poznaniu, prowadzony od 
łat przez Stefana Stuligrosza, 
znany jest daleko poza grani­
cami kraju. Ten właśnie słyn- 

świadczą o wielkiej znajomości 
przyrody i wiejskiego życia. 
Całość cechuje prostota, róż­
norodność treści, miłe podej­
ście do zagadnienia, oraz du­
że poczucie humoru.

Wyd. Śląsk, cena 17 zł.
Brigid Brophy — „Bal no­

woczesny” — Powieść współ­
czesna. Akcja toczy się w 
Londynie na balu sylwestro­
wym w środowisku milione­
rów. Autorka jest córką zna­
nego angielskiego pisarza. U- 
rodzila się w 1929 roku. De­
biutowała w 25 roku życia 
od razu zdobywając sobie ży­
czliwą ocenę krytyki literac­
kiej. Zajmuje się również 
twórczością radiową, esejem 
i krytyką. „Bal noworoczny" 
jest jej piątą z kolei powieś­
cią.

PIW, cena 12 zł.
Kazimierz Tetmajer — „Le­

genda Tatr” — Powieść skła­
da się z dwóch części, w któ­
re wchodzi wcześniejszy cykl 
nowelistyczny „Na skalnym 
Podhalu”.

Wyd. Literackie, cena 26 zł- 

ny chór stanowi główną atrak- 
t-ć barwnego, szerokoekrano­
wego flmu H. P.-zybvła. Cho­
ciaż dyrygenta zastępuję ak- 
tcr. a prawdziwego $olis’ę u- 
czeń szkcły muzycznej — te 
..zm any pers^nalre" nie do­
tyczą oczywiście strony mu­
zycznej. Wspaniale p eśni Mo­
zarta. Moniuszk7, Wacława z 
Szamotuł czy Palestriny do- 
c.erają do nas w całym kun­

szcie wykonania autentycz­
nych słowików z Poznania, 
pod mistrzowską batutą Stu­
ligrosza.

Występy chóru wpleciono w 
warstwę fabularną, dzięki 
czemu uniknięto ryzyka ewen­
tualnego znużenia widza. Am­
bicją twórców było oddanie 
świata uczuć i wzruszającego 
dramatu 12-letniego chłopa, 
który widząc narastający kry­
zys w szczęśliwym dotąd po­
życiu rodz:ców, niespodziewa­
nie wkracza w skomplikowa­
ne problemy ludzi dorosłych.

TO CIEKAWE
APARAT JAK OKO MUCHY

Nowi kamera fotografie™», na­
zwana „oko muchy” porwała wy­
konać jednocześnie przeszło tSł* 
zdjęć. Soczewka aparatu ma ht> 
dowę komórkową, tak jak oka 
muchy. Soczewka ta, a raczej 13» 
mikroskopijnych soczewek połą­
czonych w jeden plaski dvsk. d«je 
wielokrotny obraz zapewniajw 
zdolność rozdzielcza przeszło ls.W» 
linii oa cal (2.5 cm).

Soczewkę i aparat do niej wy­
konała firma International Bu­
siness Machines. Jej pracownicy 
posługują się nową kamerą przy 
reprodukowaniu szczególnie pre­
cyzyjnych nrkroohwodów dla e- 
lektronicznych maszyn cyfrowych.

■■■■■■■■■■•■•■■■■■■■■■■■■«■■«w

Czy jesteś już honoro­
wym d<rwiodawcq? Twoja 
krew ofiarowana chorym 
w szpitalu może uratować 
życie ludzkie.

■■■■••■••■■■■■■••«■■••«••«MIM

PAŹDZIERNIK MIESIĄCEM OSZCZĘDZANIA

— Cóż to! Zamiast c zy s t e j przynosi nam pan skarbon­
kę?

— Tak jest. Będzie to czysta oszczędność.
RYS. R. LENECH

stanu. 3. związek wodanu amo­
nu z kwasem chlorowodorowym, 
4. zamienia nici na płótno, 5. po­
przedza owoc, S. podobno chodzi 
tyłem, 7. zabezpieczenie do okna, 
1!. zasadniczy posiłek, 13. stolica 
Japonii, 15. jedna z dzielnic Kra­
kowa licząca 600 lat, 17. biuro 
podróży, 18. dzielny koń, 19. bok 
statku, 21. ślad, 22. surowiec dla 
huty, 24. w głowie lub w sieci.

Rozwiązania pro«imy kierować 
pod adresem redakcji do dnia 
28. X. 1966 r. (decyduje data stem­
pla pocztowego) z dopiskiem na 
kopercie „Rozrywki umysłowe”. 
Wśród czytelników, którzy nade- 
ślą prawidłowe rozwiązanie, re­
dakcja rozlosuje nagrody — bony 
książkowe.

ROZWIĄZANIE ZADAŃ z NR 41 
KRZY2OWKA

Poziomo: 1. wrona, 3. apasz, 7. 
kronika, 9. niwa, 10. alga, 11. prąd,

cjalnośc Stalmacha. Marusarza, Pionowo: 1. przewoźne dla Cha- Brat' 16- o<ct- 18- S1,a> 19- Wn 
Czernika, 37. cienka zupa. rona, 2. amerykański sekretarz dęta, 20. kola, 21. glans.

KRZYŻÓWKA
rys, kontur, 5. 
ptak długowie­
czny, 8. sypial- 

' nia bez okien, 
łącząca się z in­
nym pokojem, 9. 
kawior, 10. prze­
noszenie się z 
miejsca na miej­
sce, ruch, 12. 
drugie słowo 
dziecka, 14. po­
rusza młockar­
nię; w przenoś­
ni — nawal za­
jęć, 16. zamyka 
drzwi. 17.
przyjemny 
pach, 20. samo­
zwańczy władca, 
23. środek uspo- 
kający. 25. część 
silnika samocho-

Pionowo: 1. wojna, 2. nora, 4. 
paka, S. zakaz, 6. unik, 7. kwar­
tet, 8. Albania, 13. potok, 14. wo­
da, 15. patos, 17. tama, 18. stal.

MAŁA KRZY2WKA

Pionowo:: 1. połowa, 2. kamrat, 
3. amok, 6 arkan, 7. berek, 8. a- 
lasz, 9. nafta.

Poziomo: 2. kanak, 4. kobra, 5. 
kropka, 7. Balaton, 10. pateton. 14. 
kosz, 12. waga.

„GŁOS NOWEJ HUTY”. A. 
dres redakcji: Huta im. Leni­
na. Telefony: bezpośredni — 
428-99, przez een.r-lę H1L 481-00 
i <11-20, wewn. 47-69 (red. od­
powiedzialny), 55-81 (sekretarz 
red.). Druk,- Drukarnia Praso­
wa w Krakowie, ul. Wielopo­
le 1. T—12


